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Jak jej ,,polityka~' wygląda w świetle 

(Dokończenie referatu tow__. Gomułki-Wiesława na l-szy1n Zjeździe 'PPR\ w _Warszawi~) 
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faktów 
.. 
I dokumentó·w 

Wówczas mieliby~my dziki taniec cen; ciwko :świadczeniiom, ~łośno i publicznie 1któn.y niet>dpowiedz.ialnie występuj:, na- rządów. entigracyj_nych w sumie· przesz­
masowe bezroboc1e, .pełną anarchię gos na Zja'zdach pewnego Stronnictwa ata- rnawiaJąc róbotników .do strajku, oddaje ło 100 milionów dolarów - na .::o rząd 
podarc~. Taczki gruzu nie można by kują rząd za to zarządzenie, atakując go pod sąd opinii robotniczej. Poprawa by- polski zgodził się - lecz chcą abyśmy 

· wówczas uprzątnąć· z ulic Warszawy, w ogóle za ściąganie świadczeń rzeczo- tu klasy robotnicz.ei i ma.is pracujących zapłacili również gaże oficerskie i żołd 
bo państwo nie miałob~' na to środków wych. Słuchają tych •taków członkowie zależy bowiem tylko od pomnożenia pro- 'żołnierski Armii Polskie{ w sumie prawie 
a cóż dopiero w takich warunkach my Rządu Jedności Narodowej i widoi!Anie dukcfi, a nie od jej. pomniejszenia. A ćwierć miliarda dolarów. Widocznie nie 
śleć o odbudowie Polski. serce int rośnie z zadowolenia, że takie przei:ież agi~<Kfa przeciwko · świadcze- opłacili. się dostatecznie iÓłnierze polscy 

My \Viemy, że ~ajbardziej niepopu- Wpł}'wy posiadają w narodzie, gdyż jeden niom rzecwwym, pr:1edwk~ f>ddawanru krwią własną przelaną na zięmi obcej u 
larne w szeroki.eh masach narodu jest z nich Yf ogóle nie reaguje na te bezmyśl- kont}"n:entów jest nk.ii:yń'I innym, jak boku armii angielskiej. Jedyną pomoc, 
nakładanie na· te masy takich. czy in- ne at~,~ drugi niedwttznacznie oświad- agitac.ią za strajkiem chłopów. w wielkie.i którą otrzymała Warszawa -· t.o była 
nych ciężarów: · Nie tylko my o tym cza, ze „Jako członek Rządu nie może pracy całego narodu nad odbudowl) Pol- pomoc inżynierów 1 specjalistów sowiec­
wiemy, wiedzą o tym i ci, którzy przy J<.rrfykować. pziałalności tego rządu, w ski, jest ag1tacj2J za bojkotem zarządzeń kich, którzy pomogli naszym inżynie­
chodzą do chłbpa i szepczą mu do ucha ktl!rym zasiada". państwowych i jake taka jest agitacją rom .i robotnikom przy 'oab'Hfowie elek­
- ,,g yby my, gd~'by nasze sti;.-0nnictwo Nasźa Partia. r&zumiejąc. że cały na- antypaństwąwą i takiej agitacji nie prze- frowni, wodociągów, kanalizacji i przy 
pliało większość w· rządzie to byśiny ród musi ponosić ko~zta odbudowy kra- ciwstawia,ią . się człoi:ikowie rządu na it1t1ych pracach, związanych z urucho­
natychmiast zni~śli kontyngenty" - ju. że muszą je ponosić również robotni- konierenc.iach swego stronnictwa, nie mieniem życia i instytucji użyteczriości 
,,Wstępujcie do naszej partii, popieraj cy i pracownicy - .• rowadzi wśród nich I wyciągaią wniosków 'organizacyjnych publicznej w Warszawie. 
cie naszą akcję, . głosujcie na nas przy wy.tężo~ą kampanię za podniesieniem vty-

1 

WOQeC" nieodpowiedzialnych warchołów . B~durą są tw'ierdzeni~, że rząd poi-
wyborach - · a kontyngentów , nie hę- dajności pracy, wyjaśnia i tłumaczy im i podżegaczy, nie stawiają ich pod sąd ski me .chce kredytów zagranicznych. Ci,i' 
dzie". I kontyngenty tu i ówdzie ida o- źródła dzi·svejszych trudnośd, a ta'kich. I zdrowej opinii chłopskiej. · ·którzy to mówią nie ws'kazali a.ni nam, 

pornie. - '. · • Fr·:.„. erem ·poi~•·i· _ 111 ·ie ftdhiłl.,,_ ui·emv ani rządowi źró'deł, z jakich można by te 
Krótki rozum mają tacy antykon. UJ& „ .;,I\ · H uUIJuU kredyty· czerpać. Narazie nłkt ich nie 

tynge.qt°'wi demagodży i tacy „obroń- . . . . ofetujt Nie kto in11y; jak właśnie nasi 
cy" chłopa. To- nie organizatorzy odbu , 1\'lozoa glos1~· wiele. ~ięknych . fraz:~· ,narodowi, że. ~ars~awa już go .tmsztu!e i tow~rzysze, ministrowie z ramienia rzą­
dowy zniszczonego kraju _ to oi·e:airi- t~w i ·odb11~ow1e Pols.k1 1 o demokracr; przeszło 2 mthar~y złotych, czyb ~raw1e du, JUŻ dawno rozpoqę~i w tym ~i.erun-

- r.1 azesy tG11k1e nJogą s1~ nawet podoba;;_ 70 proc. wszystk1ch wydatków panstwa-, ku starania. ' My ·uważamy, że Polska, 
zato;rzy an~rchii. Gdyby z jednej czę: k ó I k t 
śc~ Ttarodu t. zn. z chlupa. zostały zuję„ me ·t rym Jez ry vcznym ludziom. przeznaczonych w budżecie na odbudt>- jako l<Ia.i najbardziej zmszczC'ny ma1ora-
te zupełnie· Świadczenia na rzecz odbu . ~ecz frazesem Polski nie odbudu- w~ domów mies~a1nych 1 gm~chó.w pu-1 w_o moralne ~obec świata ż~dać dla· sie-

1emy. Frazesem o ,,sire, zwartości i bhc~nych w całeJ Polsce. Mozna 1 trze- bi. pomocy 1 kredytów na cdbudovię. 
dowy - to, pomijając już wszystko in . - ~ 
ne, klasa robotnicza i masy pracujące .. g°*?wości", frazesem o. "nieoddaniu b~ chlubić się ~haterstwern ~owstań::- ~in~s!er, ~óry mówi na podstawie ja-
w mieście zażądałyby tego samego dla guz1ka od mundura" sanacja zgubiła cow ~arsz.awsktch - ale ..paJezy p~e- kiegos fehetonu, że „niepornzumjeniem 
siebie. Polskę. · . kląć tę politykę, która doprowadziła do jest zwalczanie. idei . pomocy gospodar-

Siłę państwa. polskiego,· siłę Polski zniszcz~ia Warszawy. P~wstani~ wa~- czej ~ z~gran!cy'~ przr o~btw;ow.ie Polski 
i jej dobrobyt zbudować _ można tylko szawskte. leg!o ~a narod~1e polsk~m n!e - mow1. to meodpnw~edzmht•e. Demagogiczna, akcja 

· I miałyby zu:pełną rację. DlacZiego .ie~ 
dna warstwa narodu miałaby być uprzy­
wilejowana kosztem drugi·ej. Dlaczego 

. robotnik w fabryce, czy urzędnik w mie­
ście mieliby praco\vac za 1-2 tysięey 
złotych zarQbku miesięcznego, przy. ryn­
kowej cenie 350 zł za kg masła, wówczas 
gdy ci sami ludzie mogli przed wojną za 
swój miesięczrt:Y zarobek kupić od 50 dQ 
100 kg. masła? Dzisiaj ofrzymują oni, i 
to nie zawsze regularnh~. deputaty jako 

· dodatek do zarobku ą płaq za nie po ce-
1~ie .kosztu państwa, co ich utrzymuje przy· 
zyciu. ' . 
_ Gdyby im t? odebrać - , a trzeba, by 

. odebrać przy zni·esieniu kon·tyngentów -
sprópujcie i.tn kazać żyć, panowie przeci­
wnicy świadczeń rzeczowych chłopa. Spró 
buJcie wówczas rządzić. Nakarmcie lud 
pracujący, aakarmcie j ubierzcie· wojsko, 
zaopatrujci~ wówczas wieś w towary 
przemysłowe. Odbudowu,icie wówczas 
Pdtskę. ReaJizu,icie wówczas demokrację, 
kiedy głodne i bezrobotne miliony ludzi 
wyjdą rut ulicę i zażądają QCf Was chle-
ba. • 

Myśmy już wklzieli taką demokrację 
w 1923 roku, która głódne masy kula­
mi karmiła. Szeptana propaganda anty­
·lrontyillgent:owa daje sWOJ<e rezultaty. Po­
zostało już zaledwi•e 2-3 11lQcsią-ce na 
ściągnięcie konty.ngentów a wi<eś 'do'tych~ 
ezas wypełniła zaledwie około 3·5 proc. 
planu świadczeń, rzeczowych. Położenie 
aproWliz.acyj.n·e miast jest ciężkie. Bra'k 

. ży'Wności dla ' robotni•ków i urzędników 
może poważnie podważyć ,pracę nad od­
budową kraju, może doprowadzić do 
wstrząsów gospodarczych. 

Toteż Rząd widzi·ał si~ ~muszony 
zastosować pewne środki e nacisku na 
wieś dla ściągnięcia świadczeń rze­
czowych. Wydał mianowicie zakaz prze­
miału zboża dla tych, którzy świad­
czeń nie zdają. l znowu ci, któr,zy prowa­
dzą wśr.ód chlop,ó_w. ·Sz~p_tan,ą ~keję P.tzę-

; 

pracą i rozłożeniem ciężarów odbudowy tylko b!zemteniefll k~t ?i~oti~eb~te Ludzie reprezentu1ący _naszą partię 
na wszystkiclt. obywateli. Można r trze- przela!1eJ le~z · rowmez w1etkm1 -we wszystkich rzci?ach. istnii:jącvch po 
ba mówić narodowi 0 zllaczeniu z·iern brzem1e!1iem kosztow odbudowy ~arsza- wy.zwaleniu Polski, a · więc i· w Rządzie 
odzyskanych, 0 konieczności ich zagos- ~Y· I me .tylko. my, nasze p<>k~le~1e, lee: Jedności r;rarodowej, broniąc interesów 
poąarowania _ i trzeba powiedzieć 'mu ~ pokolente; k!?re po nas przyjdzte ~u~1 fł!as pracu1~cych miast i wsi, !~rowadzą 
konkretnie, że dla przesiedle~ia tylu i ty- Jeszcze ponos1c koszta odbudowy smlt- rownocześn1.e politykę ~2.r'wnva,. oolitykę 
lu milionów ludzi na nasze ziemie odzys- cy. nar~du, pohtykę odbudowy kra1u, a nle 
!mrte potrzeba tyle i tyle zboża, kartofli, Możn_a i należy nieraz krytykować pohtykę fraze~m agitacyJnego i pusfor;o 
jarzy.n, tłuszczu, mięsa, gdyż tam nie bfaki w tm1.cy rządu lub ~parat~ pań- słowa, lub nolitykę (l§C'ryistego i;1teret1u. 
stoją gotowe magazyny~ żywnością dla_ ~twowego - lecz co_ był wa!1 • c.zego N·'""Ód ffi'łl~~ , 7 ~ 
wykarmienia osiedleńców nim 011i włs.~- Jest wart ten rząd, ktory swoją polityką ' "1 • · • ~ ~ · "1'i1 
ną pracą wyproduku.ią ż}·wność dla sie- ,J:.b_rócił w perzynę stolic1; '!-~rodu P?l- W naszej partii ni·gdy nie hyło i nie 
bie, a późnie.i i dla drugich. Łatwo jest ~kte~o·? Mv wszyscy .słuc~1~h!'lmy głosow b.ędzie ludzi af~ry dojlldowskieJ, a gdyby 
krytykowac rząd za braki istniejące \V podziwu dla powstancze.1 Warszawy w się wkradł talu, co poW!erzcn1y mu rms­
kraju, łatwo jest mówić 0 zagospodaro- o.kresi~owstania ze' strony naszyc) za- terunek pracy państwoweJ wykorzystv­
waniu ziem odzyskanych - lecz trud- chmlnich sojuszników i słuszne były te w:ałby dla „skubania" pai1stwa i dla zbi­
niej usunąć ~raki, pokonać trudności głosy. Za~łużyli na nie ~~rszawiacy jania sobie fortuny - to my pieiwsi 
zagospodarowania ziem odzyskanyeh, s~ą walka ho~atersk!!. Le~z <!d samych oddamy takiego w· ręce prokuratora. My 
zwłaszczat gdy się „pobtaga" ,temu rzą- s!o:V u~rrania 1 podz.1wu .me 1est wcale sami, jako partia i jako ludz;.e oddajctiw 
dowi propagandą przeciwko śwładcze- lzeJ .ant w ~arszawte _,an1 całemu nar<?- wszystkie swoje siły dla odbudowy Pol­
niom rzeczowym. . dow1. Polska .potrzebu.1e pomocy, a me ski . i równocz.eśnie domagamy się ! ~ rĘo 

Można i trzeba podkreślać wobec ca- słów u,znan;a'. sameqo od innych. od całego narodu. I 
naród idzie za nami, idzie za blokiem 

lego narodu, a więc i wobec wsi polskiej A tymczasem spra\/IJ·a tak wygląda, demoł<r~tycznymf w eh, łodzie i.· •"rodzie, 
bohaterstwo ludności \Varszawy, wyka- że dotychczas ni•e odda•no rządowi pól-
zane w powstaniu _., ale trzeba równo- skiemti złota narodowego, zdeponowa- dźwiga Polskę z ruin swoją fi!'L'l.C· vvtę­
cześnie p0wiedzieć ile naród cały musi nego, we wrześniu 1939 r. w bankach żon~. Niewiele miesięcy upłynęło , od 
zapłacić za znisiczenie Warszawy, jeśli zagranicznych. Chcą, aby ńaród polski chwili wyzwolenia kraju i narodu, a 
chce ją odbudować. Trzeba powiedzieć zapłacił nie tylko koszta utrzymania już osiągnęliśmy conajm.aie.i 50 proc. pro-

• dttkc!f pr--ed\•1o]cnriei w przem,yśłe, przy 
czym podstawowy dla gospódars!wa na­
rodowego przemysł - prze:myGi górniczy • 
osiągnął Już ·prawie przedwojenny po­
ziom wydobycia węgla. Nasze porty, zni­
szczone pr~·„:·J1.:: 1rnmpletnie przy objęciu 
ifh przez władze polskie - . już pracu_ią. 

. Dnia 5 . grudma br. zginął na 
:;krytobójców reakcyjnych „ 

ob. Bolesław Scibiorek 
\ 

Sekretarz Zarządu Głównego Związku Młodzieży Wiejskiej ;,Wici" 
Poseł do Krajowej Rady Narodowej. 

Polska Partia Rohotnicza wzywa wszystkich członków , do wzię­
cia t1działu w manifestaeyjn~rm pogrzebie, który . odbędzie1 się 
wbE r dnia 11.12, 45 r. o r,odz. 11 r ano 

Miejsce zbiórki dla delegacji ,partyJnych przy ul. Piotrkows.;;:iej. 
(róg ul. ks. Skorupki) . 

KOMITET WOJEWóDZKI 
POLSKIEJ P ARm ROBOTNICZEJ 

Nasze życie gospodarcze zrobiło 
olbrzymi krok naprzód. Znajdując się w 
nieporównanie cięższych warunk@ch, ani­
żeli kraje ·zachodnie, cey południowe -
Polska, kierowooa przez Rządy koalicji · 
demoJ<ratyeznej, a więc , również przez 
łudzi naszej partii zrobiła. więcej w dzie­
le. swej odbudowy, aniżeli ~arody tam-

. tych krajów. · _ · 
Jest to zasługa nie tylko tych rządów, 

aic przecle wszystkin1 zasluga tych mas 
.(Dalszy: dąg na stronie 2-t;ięj) 



Str. 2 

(Dalszy ciąg !e strony 1-ejJ -
pra~ujących, które wiernie szły i idą za 
swoittt rządem, pracowały i praci1ją 
oflar11!e przy odbu.dowie kraju. jest to 
zasłt::gą robotników, którzy pierwsi przy­
stąpili do .(>clbudowy swoich warsztatów 
pracy, którzy w pierwszym okresie nie 
otrzymali nieraz za swoją pracę żadnego 
~grodzenia, bo kasy skarbu państwa 
i tYtagazyny były puste. Dzięki ofiarnej 
pracy klasy robotnkzej, 'ktqra stale 
zwi~ksza swoją wydajność pracy - pod­
no&ł się P<>lska na nogi. Jest to zasługą 
mas chłopskich, które przecież w swojej 
większości nie dają posłuchu - wro­
giej agitacji reakcyjnej, wymierzonej 
prteciwko państwu demokraty'cznemu, 
lecz wypeiniają swoje obowiązki odbudo­
wy, zdają świadczenia rzeczowe, wno­
szą Wkład swojej pracy w ogólne dzieło 
narodu. Pracą wsi polskiej dźwiga się z 
tdht nasza ojczyzna. Osiągnięcła dotych­
czasowe w dz~le odbudowy są zasługą 
tej wielkiej rzeszy urzędn·ików i pracow­
ników państwowych i samorządowych, 
którzy ciągną wóz administra.cj1 państwa 
i .samorządu za nędzną zapłatę i w trud­
nyeb waru.n..lcach bvfowania. Rezultaty i 
osiągnięcia odbudowy są zasługą · tych 
wszystk:ch, którzy przy niej pra.cowali. 

Są tacy ludz:e, którzy - niezgodnie 
zresztą :z prawdą - ł\vierdzą, że w · Pol­
sce sprawuje rządy Pot ka P-artła Robot­
nicza. Jak wiadomo, rząd polski jest 
rządem k icyinym, w skład którego 
wchodzą przedstawiciele naszej partii. 
Zarzut łen nie ubliża :nam jednak, a ra­
czej pochlebfa. Wyni1ka on z te~o, że lu­
dzie na z~j partii byH i są w płetwszych 
szeregach pracujących. nad odfiudową 
l<r ju. •Jeżeli nasza partia potrafiła wy­
krzesać i zmobilizować tyle sił w ,naro­
dzie, je·śli za tak krótki okres Polska zro­
biła tak duży krok naprzód w dpełe od­
budowy - to znaczy, że partia nasza 
prmvadzifa shtszną politykę, . twórczą 
eh 'll:- tt<lłć, to znaczy, że szerokie masy 
narodu popierają nnszą partię. Polityka 
naszej p, rtii nie była i nie jest ty1ko na­
szą polityki! ~ .iest to polityka bloku 
s'·:-o 'ctw demokratycznych. · 

c re kcla n s niemtwi zł 
Odbudowie kraju i budowie nowej, 

1<>:no1mttyczntj Polski wszy!'itkimi siłami 
nrzeciwstawia sie renk.ci • Nie zaniecha­
·~ ona wand, ani z naszą partią. ani"z 
r. ym obozem demokratycznym. Reakcji 
~·e pozostało przecież nic innego, jak 

„,o ,.,:-:ika z nnmi. Od władzy odsunę­
' „ my j ~. n !'!tki złemtilcic rozparcc!owa­
•. · y mhi~y chł~""Jów, c!o wicH·:ch i śre­
. 1'c • z3l·J;:1-)w" pracy ~ie do, 1szczamy 

· · i~'·.J whkic'eli, na iJ'O'Vstawanie kar­
'i n'e r,czwa'amy, .banki - państwo 

· ' w ·e r~e, faszystowskie czy 
·~··· <l':n-:z ~o ··~1d~ or anizl!cje zostały 
~ •. ~11e. rr·: za em cłthvne~o, te reale;. 
· · '~rl „' nas tt·~~wktd ,że 'vyp.o­

,N, ła 1rrn i wszyatlr"m s1cz ryfu de-
•· '"l i.1 ,. „·fr.- na hiier.? i życie. . 
W narodzie polskim reakcja nie po­

·~ '1 wprawdzie godnych uwagi wpły-
• r 11"cz W"l'1t:'" d':i pr°""'1ad7.tnia wal-

. z "łtll i ir- vmi óemokrat: mi, warun­
' · clla wa .:i z rnlidem demoln11tycznym 

'">: 7Jl°C sprzyjają' jllj .iC3:r.CZ • 
c"•ż główną, podstawową i bodajże 

'vną przyczy1l'ą niezadowolenia, nur­
. c ... go część społeczeństwa Jest to, że 

· n· 't ją co jeść, - że są często 
,ckt1, że n'c ma·ą butów i ubran?a, ani 

eb!..., ani dJ11 swoich dziec!, że nie 

I 
Ol.OS ROBOTMCZY 

o 
e otrz m 
mówiąc „dZiś mamy kart\<ł na chleb, ta)( 
samo, jak za okupacji". „Przedtem ge­
stapo, a obecnie poborca gnębi c11łope", 
„Od chłopa bierze się ,a nic mu się wza­
mian nie daje", „gdzie się podział węgiel 
i towary- tekstylne", „chłop Uderzy w to 
wszystko twardą r~ką", - to ternu 
wszystkiemu przyklaskuje cała konferen­
cja, a kierownicy tego stronnictwa nie 
próbuj~ nawet wyj &nić zefuanym steku 

szkodłiwycłi dla państwa bzdur i prowo-
1<1ić]ł, zawartych w tych wystąpieniach. 
Gorzej nawet, bo zachęcają ich sami do 
tego rodzaju wystąpień powiedzeniami: 
„mogą nas pozamykać, mogą nas terro­
ryzować, _iest nas jednak taka masa i ta~ 
f esteśmy do swych Ideałów przywiązani, 
że nas nie złamią". W pewnej księdze 
zostało napisiine mądre zdanie: „Po owo­
cach icli, poznacie je". 

Judasiowe srebrnik. 
Czyimże owocem są tego rodzaju wpływ, mogą oddziaływać reakcjoni5c! 

wystąple.nła na kooferencjach PSL. je- b:'}dź bezpośrednip, bądź przez swoją 
ślibym powiedzi,ał, że są to owoce pracy agitację. I g<ly tacy ludzie na konferencji 
kłerown"ków PSL i władz naczełnyth te- PSL powiadają; że ,,gdy czerwoni przy­
g'o stronnictwa - to dałbvm im powód szii myśleliśmy, że będzie raj na ziemi, 
(
1 C l'"'Wej śmiertelne.i obrazy. a oni zaczęli rabować" albo gdy porów-

Dlatego twierdzę i stwi.erdlza to na- nuje funkcjonariuszy państwa polskiego 
sza partia, te reakcj& orh:łziałvW11je pol!- do gestapo, to jasne, że człowiek tah.i 
tycznie, przeci ka się w szeregi nicktó- jest tt1bą reakcyJną, prowadzi reakcyjną 
rych stronnictw, czy ich organizacji, że agitacJę, powtarza to samo, co faszyści 
wykorzystuje ona trudne warunki po- i mordercy z NSZ. Z taką agitacją nale­
wojemte, w jakich żyje ludność - ży raz na zawsze skończyć. Raju na zie­
abv ją podburzyć przeciwko rządowi i mi nie stworzy nam różdżka czarodziej· 
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a 
sojusz z reakcją i utworzyli tzw. rząd 
Chien&piasta - . nie przysłużyli się wów­
czas walce o demokrację w Polsce, ie 
można dzisiaj przedstawić tego sojuszu z 
endecką reakcją, jako walki z Piłsudskim. 
Salwy krakowskie ' nie były wymierzone 
w piersi piłsudczyzny, lecz w piersi klasy 
robotniczej. Jeżeli -wspominamy o tym, to 
rewnfeż dlatego, że nie można dzisiaj od­
biera€ robotnikom ich chlubnych tradycji 
walki z reakcją, walki o demokrację. W 
Polsce przewrotu majowego, w Polsce sa­
nacyjn>.j I dowy ruch chłopski walczył z 
sanacją, lecż w okresie okupacji wielu kie­
rowników Stronnictwa Ludowego współ­
pracowało z sanacją, oddawało pod jej 
komendę Bataliony Chłopskie, razem z nią 
zwalczało zaclekle Polską Partię · Robotn. 
My wyciągaliśmy naszą dłoń do współP,ra­
cy z ówczesnym kierownictwem Stronnic­
twa Ludo~ego", a ono wybrało dłoń Sosn­
kowskiego, Naszym życzeniem jest, aby 
ruch ludowy. i jego kierownicy nawiązy­
wali' tylko do aobrych tradycji. z takim 
ruchem ludowym Partia nasza zawsze pr~ 
gnie współpracować. 

pańshvu demokratycznemu, aby zburzyć ska ani „czerwonych" ani białych. Do- S • ł · bł k' 
gmach Polski demokratycznej. Kto nie brobyt możemy stworzyć sobie własną OJUSZ ro. o mczo-t o ' 
jest reakcJonistą; kto czuje się demokratą pracą. · Staliśmy i stoimy dzisiaj na gruncie 
- ten zwalcza i powinien zwalczać tego, Lecz gdy ktoś ubliża armii, która wy- sojuszu robotniczo - chłopsklc.~o. Sojusz 
c::z.y innego rodzaju agitację reakcyjną, zwaliła nasz kraj, która za wolność rodu taki uważamy za kamień węgielny .emo­
zwłas!;CZa~ gdy' ma ona miejsce w szere- nolskiego pozostawiła kości swoich żoł- kracji. Przez sojusz robotniczo - chłopski 
gach jego partii. Zdaje się równie dobrze ni7rzy po całej ziet~ polskieJ, dzięki któ- rozumiemy ścisłą' wsp6lpracę klasy robot· 
wiemy i my jako kierownictwo partyjne rei nariX! pol&ki ma możność bud-ować nlczej z masami chłopskimi, więc przede 
i kierownictwo PSL, ile pieniędzy otrzv- s\yoią oJczyznę, gdy w dodatku mówi" to wszystkim w trzech głó\Vnych zagadnie­
muje z zagranicy reakcja polska na walkt oublicznie w obecności "' cenremkrn niach: 
z demokracją. Mitionv do!2rćw. Tsk je<;t Rządu Jedności Nar. to zdaje mi się, że 1) w tządzcnłu.państwem, 2) w walce 

Na odbućk>wę Wars:zaWy, czy kraju ieś1i już nie dem ratyo:nym, to obywa- z reakcją I jej agifatorami o utrw. l nie 
Polska nie otrzymała ani grosza, a na telsk'm i państwowym obowłiJzkiem kie- emokrncjt i Jej z obyczy społeczn eh i 
robotę destrukcy~ ,na agitację ,na opła- rownic va PSL było orldać takiego człon- polłtycznych, 3) odbutlow e t prze ti(lo­

tę swoich agentóW i szpJe~ów otrzymuje '; swo;~J partii w r ce organów Bezpie- wie odrodzonerPolski. W~nółpraca od g6-
rc keja polska miliony dolarów. Za te czeiistwa. ry, aby była wyrnzelli real"zncji sojuszu 
dolru-y coś się przedeż robi. Za te doJtr- żołnierze, którzv popelniaia wybryki robotniczo - th opsklcifo, powlnnri si wy­
ry można kupić ludzi, zapłacić im, za maruderstwa zd'lrzaią siew 'r~id·e\ armi\. raiać we ws-póln'Ytll ~tyc'l:en\ '\'n\\ p \. 

wichrzycielską działaltio8ć, za wrogą an Nie jest więc wolna od tc:kich 7ołnierzy tycznej, tak n~ wewnątn, jak i nn ze· 
typaństwową robotę. Można nawet naj- i Armia Czerwona ,ale1 odwracając prz_v- wĄątrt, óraz zasad gospodarki narodowej 
mrnvać 11"..orclerców i opłacać ich zbrod- słowie, powiadam: „trzeba widzieć cały naństwa przez kierownicze organa partii 
nie bratobójcze. Byłoby śmieszne uwa- zdrowy i dorodny las, a nie . wyłącznie klasy robotnicze) i partii chłopskich, 
: ć reakcje za jakąś wielk.'l siłę liczebną. ~hmforl, we. poiedy1~cze drzewa w tym I względnie przez ich przedstawicieli, za­
S?ła rea1rcji nie po!ega na wielkiej ilości ~esię". Wybryki mamclc>rstwa i 'kraclzi~· siadających ' rządzie. Do-1:akresu takiego 
różnych f)asożytów społe<:znych. Ich siła że nojedyńczych żołnierzy zdarzają się i współdziałania, w związku z trudną sytu-. 
:;oioea na ideologicznym oddziaływafiiU w Wo!sku Polskim. Bluźnierstwem było- acją gospodarczą winno należeć wspólne 
na masy, możliwym dżi~ki sprawowaniu by, gdybyśmy z tego powodu całe nasze opracowapie planu podziału produlitów 
przez reakcję władzy w Polsce przez O]{- wojsko obrzucali błotem potwarzy. Rót- przr:>m:rsłowych między wieś a miasto, oraz 
res całych pokoleń, możliwym dzi~lri nica mi~dzv naszym stosunkiem do maru- wspólne ustalenie świadczeń rzeczowych, 
środkom, którymi rO:tl)otz~dza jeszcze, derów z Wojska Polskiego. a stosunkiem jakie wieś winna dostarczyć miastu. 
nawet po usuni~ciu _ie,i od władzy. dowództwa sowiecki„"'o da' marnclerń'" Rl' 11.nć'l~ so"us:r:u robotniczo - chłop-

Jasne jest, ie byłoby głupio naiywać z Arm!i · Czer'.\'On"'i jest tvlko ta, że do- skkgo od dołu rozumiemy przede wszyst­
rea!k<::jonistami ludzi, którym do~wiera wódrlwo so•viec!dc rozstrieliwttie swo· kim, jako lojnlne w,-konywRnie p ?.ez te­
nieqQstatek, którzy żyją z rąk wła!mej Ich maruderów, a dowództwo pÓJskie nie renowe orgRnizacj„ robotników i eh opów 
pracy. To nie 1są realrejon1ści, to ą Ju- ! robi terr-0 cto3ć enerO'lczn?e w stosunku wszystkich uchwoł, ustalonych od góry, 
dzie praey. Al.e na tych Judzi mogą mieć ~·o pols~dch. Poza ·tym zgodne wsp "łdda1anb <n·<1 niźa-• I rji partyjnych robotniczych 1 eh o skich strazu em · r "1·1·~ no s• przy rozwłqz:vwnniu wszyidkich vod.;tawo-

11 " - r " wych zagadnień, wyplywa~ących w tere-
· Partia nasza uważa za swój narodowy i nasza part.i'!. ws <'pt1jąc do tego bloku 

0bowiązek stać na straży demokracji w świadbmie i dobrowolnie Ggraniczyły 
Polsce i zwalczać tak reakcję, jak i swoią suwerenność polityczną na rzecz 
wszystkie przejawy jej agitacji.~ śmieszne polityki bloku. Nie może jedna parti<'l blo­
i niepoważne. są zarzuty stawiane nam ku tolerować w swoich szeregach agita­
Jrnez niektórych lu.dzi, że chcemy pro- cji i roboty rea~cyjnej wówczas, gdy 
wadz:.:, jak drieci za rączkę, partie, któ- walka z reakcja jest jednym z głównych 
re mają już SO-letni~ tradycj'ę demokra- zadań bloku. Nie możria mieć prytenl>ii 

- do na~zej partii o to, że wskazu.ie i na-
h-~ą. żadnej partii blo'kt1 demokratycz- wet atnk•1Je róż~ 2 c!em2nty, zna_iduj~ce 
nego ni.e chcemy prowadzić za rączkę, się -..v rłn1ą:ich tWtii~ch bloku, za-'dzinłal· 
lecz od każdej partii tego bloku żądamy I ność bądź wyraźnte sub!ektywnle ·reak· 
żądać będziemy. aby prowadziła politykę cyjną, b~dź też za działalność, która 
zgodną z Jinią bloku. demokratycznego, a obłe cf\"vnfo szkodzi interesom demokra­
nic politykę sprzeczną z tą linią. Jednym cjl,, podwaia prestiż rządu demokratycz­
zaś z głównych zadań polity~~nych b-ló- oego, utrudnia pracę nad odbudową kra· 
ku jest zwjlczanie re<ekcyjnej clziałalnoś- iu. W Jym zilkre~'.e przyznajemy wszyst­
ci i a.gitacji, jest z:b.uc}·owani1e demokraty- kim partiom bloku prawo mieszania się 
cznej Polski. Uważamy, ie w5zy~tkie do ne\5ZY'Ch 5praw wewnętrznych gdyż 
partie blollrn dem„•'.'·1tyc:me!•. a wi~c 1 s mi !JOza tym n!e w chodzimy. To jedno. 

D re · zł Ir vcie 

nie, 
Sojusz robotniczo - chło ~ki wmten 

r.espalać szerokie masy robotnicze i chłop­
skie w dtled'7inach :i. :ci.a prncy polityczn~j, 
J?'OSpodarczeJ i knltur:>!no - o~whtowej. 
Sojusz robotnic·7.0 - chfo!'ski, w trn spo­
sób ·realizowa:nv, sccmC'nt>.xjP n~"li•mowe 
szeregi robotników i chfopt'hv, Cl ld6re ro­
zbić się muszą ws7.dlde reflkrvjnc próby 
podważenia C!emofuacjł w P 'lsc<>. BPdzie 
on najfopszym ~wanmtcm ~iły odrNhonej, 
demokratycznej P~lski na wewnąhz' i na 
zewnątrz. . 

ParHa ll;asza wypowiad81a sk iuż nie 
iednokrotnie o znac7eniu i tre 'ci jcdnoli­
teg.o frontu klMy rohotni·c;ej, o Z:l"<lda-<;h • 
i formach w5nćtpracv d •óch hrntnich P.ar­
tyj kl~sy rob.otnfbei: PolsJriej 1P1rtii Ro­
botnio:ej i Pol~kicj Parti.i $ocial:~tvcz1 ej. 

Jednolttv frnnt ~ '"i y 
rob tn cz J 

„·a ftdi>ie rn.leszlrać, ie nie mają czym 
1 ć i o w'etlać · mieszkih1 itd. itd. 
Wprawdzie lu<lzie d poji;nują, że jest 

łt spowodowane wojną i og(,l:Jym zni­
szczeniem życia w kraju, wprawdzie wi- Inna jest bowiem spr-awa 50-J.etniej 
tt·"!, ie kr.aj się powoli odbudowuje - tradycji demokratycznej. Tradycje są do­
l'Onieważ jednak jest im cięiko 'tyć, są brą rzeczą jeżeli są dobrymi tradycjami. 

• nni głuchać różnych podszeptów i Dobrą tradycję posiada niezaprzeczalnie 
··+·~i .itacJi reakcyjnej, s ierowanej mch lll.dowy w f>olsce. Może do najpięk­
zeciwho rządow~ czy naszej partii. W niejszych tradycji tego ruchu Młeżą wał­

wliłłki mas chłopskich o prawa i swobody 
demokratyczne, tak s~mo, jak groby ro­
botników Krakowa, Warszawy, Zagłębia 

węclowego i -wielu im1ych miejscowości, 
Ale prócz pięl:I?-ych kart historii i dobrych 
tradycji chłop.skiego ruchu ludowego są 1 

również w przeszłości tego ruchu zjawis- ! 
ka polityczne, które na pewno nic przy-i 
sparznją mu chluby! Ci kierownicy stron-

Z trybuny I Zia~du naszćf Partii raz 
Jeszcze podkreślamy uroc . ścle, łe 
rdzertiem i lcręgosłt pcm wła1fzy robot­
ników i chłopów w Odr(ld ,one} Polsce 
~a.iwiernie.i~zym g .varariłeru strażni­
kiem cz~- to~ci 'ej z1'~ad dem . (rttł cz­
nycl! ,sitą dynamiczną. ewsrantn­
Jąćą ro~wói dcmokratvczn. ,-eh form. 
na których opiera się Odrodzcma 

._.wnym strcm15clwle panują takie na- kl cł1'łop§lde prowadrone z reilliiem sa-' 
stroJe, i:e ady np. ztt~jdzie się. na koofe- na..nyjnym w sojuszu z robotnikatt11. Oro­
rencji tego stroo 1ł~twa_ jakiś jeden głupek .by chłopów N.oclłowej c~ Zapanow:i po­
lub drugi prowo-k tor~ który atalmjć rząd, zostaną na zaw::.ze fyWym synlbolem rt.ictwa ludcwego, którzy zawarli y.r. 1923 (Dalszy ciąg na stronie 3-ej.) 
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podsła'Wą sojq.szu robołniczo-c~ło:Pskiego i gwarancją 
· . ' utrwalenia demokracji w Pblsce 

/ 

(Dalszy ciąg ze 1 strony · 2-giej.) dawc,;ego Odro.dronej Piol<Ski. Z pełnym '-.dze demokratycznej, na którą wkroczy szczęsc, jakLe reakcja sprowadza na po-
Połska, jest je~nolity fr~nt klasy zadowoleniem możemy podkreśUć na na- ła w dniu 22 lipca 1944 r. Dlatego do szczególne naródy--.j I na całą ludzkość, 
robotniczej, jedność działania wszyst- szyttt Zjeździe Partyjnym pozytywne sta- · ak;cji wyborczej i ,do aktu wyborczego wypływa . z, najbardziej szlachetnych i 
kich robotników i obydwu iei partyj. nowisko Pol~kiej Partii Socjalistycznej, · należy jednoczyć, a nie rozbijać siły wzniosłych , dążeń do zagwarantowania 
Obydwie· partie robotnicze reprezentu- Stronnictwa Demokratycznego i Stronnie- I demokracji polskiej. Uważamy, że w narodowi pokoju, wolności i dobrobytu. 
ją najbardziej postępową, rewolucyjn~- twa Ludoweg" w sprawie wspóhtego blo- wyborach czynnikiem najważniejszym Nasza walka łączy się z walką wszyst-
i rówqocześnie na!bardziej oiiarną ku wyborczego wszystkich .stronnictw 'de- i najistotniejszym jest program; kich po·stępo:wy.ch i demokratycznych 
część Narodu Polskiego - klasę robot- mo~ratycznych, wyrażone w listopado- platforma wyborcza, którą przedkłada sl'ł świata, które walczą o te same cele. 
niczą., ' wych uchwalach R"-dY Nacz·elnej IPPS, w się ~ar?dowi dla wy~owiedzenia si~, Polituka nokoJ·u . zg·ody 
Klasa robotnlcza przodowata źaws7.e uch watach Zjazdu Stronnictwa Demokra- przy1ęcia lub odrzucenia tego progra- Jl • ~ : , '. 

\>.'S.zystkim rozwojowym -i rewolucrin:rm tycznego i i\v nchwalach Komitetu Wyb- mu. W tym - według zdania naszej I PfZ}f J.a·ZRi 
•ruchÓm spotecznym nie tvlko w Polsce, nawcze.1;0 Str. Ludowego. lnne partie bło- Partii - tkwi istota alicji wyborczej i w· · . sponiaiga.n.ie rea'kcji p9Is~iej przez 
ale na całym ~·wiecie. Zrodził nas. zro- ku demokratycznego nie wypowiedziały istota jej ł-ini!izu ·w· postaci wyniku gło~· dził klasę .robotnicza .. klas" priolet~riuszy dotychczas sweio stanowiska w tei. spra- sowania narodu.· mięclzynar.odówkę r-eakcyjną świadczy 0 

"' 1 tym, jak wielkie znaczenie p-osiada Pol-
mtota i pióra ustrój kapitaJi.styczn:r, zro-.' wie, w postac.j uchwał odpo'\viean1ch swo- _W:ybory, jakie mialv miejsce w iPo·lsce ska dla kształtowania sie stosunków 'W 
dz.il nas kaJYitał. Ale równo1cześ11ie - iiak id k;eroW'fliczych organów partyjnych. w okresie jej drugiej niepodlegf'()ści, tym innych pobliskich Polsce' krajach dla 
mówi Marks - ustrój kapitalistyczny, ro- Jedna z nich w S\voich organach praso- się przede wszystkim cechowały, że po rozwoju rn·chów demokratycznych i dla 
·dząc klasę robotnicz~. zrodził ~· jej po- \vych wypowiada si~ jednak dość niedwu,- pierw-5<ze _ szczerze der okratyczne lisły montowania trwął~go pokoju w Europie. 
staci swego grabarza. " znacznie- pr.1:eciwko blokowi wyborczemu b , Bezpieczeństwo naszych gra.nic i trwały Zlikwidowaliśrn~.' trnsty ; kartele k_api- Stronnictw Demokratyczny, cit. wy orcze robotniczo-chłopskie były unie-

_, · · • • ' " '.J. • d i pokój w. Europie zależą w decydującym 
talistyc"ne. Przei·ę11·śmy ·~od zarz"d pań- Partia nasza stoi na sta11owłsk11, ż.e wazmone pnez owczesne rzą lY· co une-" ,,.. " wprost stopniu od sta.nowis'ka samej 
stwa.: \Vspó!rządzącego,prze'Z obydwie 'na- wyborów nie można alii tak.organizo- możliwiało narodowi wypowiedzenie się Polski. Nam może zagrażać i w per· 
sze partie, wszystkie wielkie i średnie z:- .wać ani * tak przeprowadzać. aby przy wyborach i PO drugie - ·partie wv- spektywie zagraża tylko niebczpiec;ceń-
ktadv przemvstowe. Krok następny, ktć- osłabiły oue Polskę i demo- stępujące przy wyborach licytowały się stwo niemieckie. Dzisiejsze_ pokolenie · 
ry stoi przed nami do zrobienia - to na- krację polską, lecz z akcji wyborczej wzajemnie podczas tąłmpanii wyborczej ni1emieckie zawsze tą myślą będz.ie żyło, 
cjonalizacja tych zakładów. Upaństwowi- Polska Dcmokrnt ·czna powinna wviść przez wysu*anie haseł i programów, któ- a zwłaszcza w stosunku do Polski. Róż· 
liśmy banki i tratłsport. Dopomagat!śmy wzmocniona, powinna stanąó'obyd~·ie- rych później po wyborach w· zasadzie ni- ne idee bloku zachodniego na pewno nie 
naszym braciom - chłopom <lo p·rzepro- ma nC>gami na twardej i ubitej już dro- 1 gdy nie realizowały. pozostały~y opoję_tne i dla Niemiec i wo-

~~~~~enia P~.~ej~f~~~c~,:~i~0~~~~~~;i z~:: .Wspólnf program ·wyborczy bee N~!e~~e~cba udawadniać, jakie ~iebez. 
m1 obszarmcze1. . . pieczeństwo dla Polski, dla _pokoju w· 

N'a miejsce Polski sanacyjnej, !Polski Takie• wybory tylko osłabiały Polsk«;, de .zm&ntowani-a ~cia wszystkid1 Europie kry.ją w sobie te idee. Polityka 
rządzonej przez tę gar tkę wyzy_ khvaczy um9~li:Viały r7.akcji likw.idacji; jednej po pa1'istw i naro~ów na zasa·diach trwałej bezpieczeństwa naszych granic decydo­
pracy spolecznei. powołaliśmy do życia dn~g1e1 pozyC]1 demokratycząych, ktore pokojowej i przyjaznej w~półpracy. Aby wać musi i o wszystkich naszych soju­
odroćzonego Polskę Demoktatyczną. Mo- w pierws-zym okresie po listopadizie 1918 r. mzeczywistniały się najgłębsze i najbar- szach z drugimi pań!)twami. Partia nasza 
gHśmy dokonac tej widkiei, rewolucyjnej 'W~~a:Iozyły S-O•bie mas~· pracujące. W dziie_i . g.e'fące dąże,n~a ~zystkich i naj- reprezentuje w polityce paąstwowej jak 
przemiainy spoleewej· przede wszystkim d2Jl•s1e1szych ~a.ru~kach Polski, tak we- bardz1e1 gorące dązeniT wszystkich ro- na_jbardziej konsekwentną. linię pokoju, 
dlatego, że dz1i1afa.iąc w dojrzatych hisoo- wnętrzny~h, Jak 1• zew.nętr~nycl~, j:mt- b~tników całeg$ świata~ wszystkich lu- linię z,gody j· przyjaźni ze wszystkimi 
rycmie warunkach, działaliśmy i działa- ~s.ztałceJHe ·wy~orow w_ targow1s'!<o po- dzi pracv, . t.j. aby między narodami przyj!łznymi nam narodami. Zawsze pod­
rn.v jednolicie, że zjednoczyliśmy klasę ro~ lityczne, na„ktorym kaizdy 'bę~z1e za- świata z:aistni.ał ju'ż na przyszłość trwały kreślaliśmy i dziś podkreślamy, konjecz­
botniczą w jedl\olitym froncie walki i bu- chwal~ł swo1 towar. zd()lbywał 1 oszuki- pokój - należy wsz~dzi·e wyniszczyć te ność i potrzebę przyjazn:v.ch i sojuszni­
~wy. Bez tego nie \yieie moglLbyśmy ':.ał khe.nta - byłoby nad wyraz sZikod- źródła i te siły, które rodzą wojnę. czych stosunków Polski z państwami za­
zdzi,alać. Bez :ednołitc.;o frontu klasy ro- hwe. Ludzie pracy na całym świecie coraz chodnimi, a zwłaszcza z Francją i Anglią. 
lrotniczej usadowily by się w Polsce po- Partie demokratyczne pówinny opra- lepiej widzą przyczyny wojen. Nie jest Lecz nienaruszalnym k-::fnonem naszej 
nownie siły wst~czne i reakcyfoe, 'uby re- cować jecl;en wspólny program wyboir- żadnym przypadki1em, . że wszędzie, w linii politycznej w zagraryicznJi polityce 
s'.tytuowa·ć dzień wczorajszy. _ czy, ·prog.ram realny od strony naszy1ch fażdym narodzie obserwujemy radykai- państw·owej jest oparcie bezpieczeństwa 

Naszyr zadaniem !est unicestwić możliwośd gos'Podarczych i dostatecz:- ńe grzesilll1ięcia ·na lewo układu sił spo- granic Pols!ki o sojus:z: Polsko-Radziec-
wszystkie próby reakcji, wymieść ]ą z a~ nie pewny od strony zagradzania reakcji łecznych, fest to wyraz dążenia rzesz ki. Sojusz Polsko - Radziecki i przyjażń 
reny żyda politycznego w Polsce raz na drogi powro-tu do wfa.dzy i ta:ki •Pl'•Olgram ludowych do zniszcz,enia wstecznych i wieczysta między narodem polskim ·a na­
zawsze. Do teg:o celu w pierwszy1n rzę- priedfożyć naimdowi do przyj~cia. Tak reaikcyj'nych sił, którie organizują wnj.ny rodami Związku Radzieekiego, jak też 
dz,ie potr.żebny rjest fP,-d:uolity _fr.ont klasy prystawionr z;agadnieni•e wybo1rów odwo- Kto dzis.iaj zwalcza luidiocvzy, rewolucyjny j:lrzyja·źń i współpraca ze wszystkJmi na­
robotnk:zei - jedność działania obydwu ła.nie si~ do nar.odu w·- sprawach naj- ruch demokratycmy .narodów - ten rodami słowiańśki1rhi stą.nowią najpew­
partlyj whott11iczych. 1Polityozna Jiikwida- i1stotnieJ~'ZYCh nieuleżnie od różnic· dziie-· zwalcza p~kój, ten przygotowuje gr,u:it niejsze gwarancje naszego bezpieczeń-
c}a. reakcji ·i jej oddzia.lywanie warunkuje Jących poszczególnie stronnictwa demo·k- do nowej woj.ny, - stwa i pokoju w Europ1e. 
zwycięstwo demokracii na każdym innym :atyczne pozwo.lą uniknąć s2iko1dliwego Rea.keja świat.owa nie moż,e bowiem Gdy prze.d czterema laty Polska Par-
odciniku. 1 niebezpieczne~o rozbicia oihMu . <le- żyć bez wojetl. Historl-a dowodzi ,że co tia Robotnicza postawiła przed sobą g:-

JednoJity front klasy .robotniczej i mokracji polskiej, pozwolą mu stworzyć 20 - .30 lat spr-owadza ·reakcja na ludz- gantyczne zadanie z~nojnej· walki z o~rn­
jedność działania Polskiej ·Partii Ro- wspólny blok wyborczy. Stronnictwa de- kość meszczęśda i katakli.zmy wojenne. pantem 0 Polskę Demokratyczną, zda­
botniczei i Polskiej PartirSocjalistyc'z- mokratycwe unHmą w ten spos6b wza- Reakcja p~lsk~ pezbawi·ona w~adzy nad wac się mogło wielu l11dziorń. że jt:st t;i 
nej stanowią nattrwaiszą podstawę pod jiernnej Jicyta1cji wyborc~ej, zespolą siły narode1n Pfai2°'ni;łaby dla .ą<dzyskania ' tej szarżowanie· słowem. A przecież" zada1n•e 
sojusz robotniczo-chłopski, są nieod- tak, do o·stateq:nego unice,stwieuia re- wła.dzy sprowadzić na Pu]skę niową woj- '.to , Partia wypełniła. Partia· mogła wy· 
zownym warunkiem jego s~ły i iwaran akcji, jak też - co jest "Yamnk,i1em pier- ns. Jej a·gtmci propagują to hasło. Naród pełnić riakreśJ.0ine sobi·e zada<nie, gdyż po 
tern wypełnienia iezo zadań. Jednolity wsiego - do planowej i szyb~iej odbu- poliki nie może miieć większe:g.o i go- pierwsze ~ potrafiła skupić w swoi• !1 
!ront klasy robotniczej i sojusz robotni- dowy kraju, do wzmo·cni·e.nia P.olslki na ręJszego pra~nienia, jak pragnJ·enie trwa- sze.rega'ch ofiarnych bojowników za sprn- . 
.:.:zo-chłopskj _ to dwa filary, na któ- wewnątrz i .na zewnątrz. · , łe:-e pokojiu, nie może mi·eć wii;kszego i wę Wyzwołenia i Wolno-ści, po' drugie 
rych najtrwalej oprzeć się może Blok Byłoby n~ezf.odne z Mt~dttmi de~o- ważtJ.j.ejszege z.ada-ni-a, ja·k ządanie zni- - t'l.pa.irła si~ na narodzie .i nigdy nie 7a· 
Oemokratyczny :- współdziałanie kracji u.ni~rpożliwieni~' wy~u1wani.a przy szczenia ws-zystldch rodzimych sił re- traciła wiary w wolnościowego demokr2-
wszystkich partyj demokratycznych wyborach innych list wyborc:;iy'"h po za ~kcyjnY:ch, które prag.ną wojny. Dla ~i- tycznego ducha. Naivodu Polskiego. 
między sobą. Jednolity front i jedność liistę, Bloku dem0ikratyczn~"· Ordyoocja ·oe-19 nie meże ulegać wątpliweści, że O sile Partii stanowią jej ludzie, sta­
działania klasy robotniczej i obydwu wybo.rua napewne niie zamkn:ie droti dla gdy.by kiie-dylkolw~ek jeszcze udało się nowj /jakość i wartość członków Parfl 
jei partyj w walce,z niedobitkami 're- tych, którzy ze.chcą stian~ć ptt .x bl•- .reakcji świat.o.wej sprowokować i wy- oraz linia pol~tyczna, na.kreślona przez 
ak~ji i jej ideologią w pracy nad odbtr* ki.em dem;0kratycenym. Dla n&·odu 1·.e<l- wołać nieiwą wojnę - to przy' dz:is.iej- Parti.ę' Narodowi. Jeśli Palti;i ma dobrych 
d b d Od d 0 . siych ~dloibyczach nau1ki i techniki woj- 1 d . ł 1. . 1.1 • ową i prze u ową ro zonej Jczy- 1~a,tk w ~m wypadku b~d~ie j~nte któ.ra ntt taka sprowadził.aby stokroć wii;ksze u zi 1 s tt?zną 1mę po !tyczną - to i 
zny - 'wykrystalizuje jednolitą ideolo- LS a wy11.1orcz.a repr~zentu1e ob~z d~m·o.~ ofiary i znisZ'CZ·enia a-ni•żel:i" druE:"a wojina s-il~. dostateczną zmobilizuje w Narndzie 
gię dla całej klasy robotniczej. która kratycf'11.y. K1ierown.1~ńw~ nasze! Pa:tn świMowa. dla wylJwnania zadań, które sobi·e nakre · 
zaprowadzi całą klasę robotniczą, oby- :ziW.roat s1~. w o<lpow1edmm c.oame d~ 1n- Dla togo. to walka z reaikcją 'ni,e joest śliła. 
dwie nasze partie do ontanicznej jed- n~ch_ pa~tJ1 bł-oku demokratyicmeg-o z, od- ja'kimś doigmałlem Polskiej Partii Robot- Nasza linia polityczna jest słuszna. 
ności do utworzenia jednej partii robot- poiw1edmm pro~ramem wyborczym. nkzeJ', który ni·e ma nic wspólneg' 0 z Będąc Partią· marksistowską nie jesteś-

, ników w Polsce. · J my niewolnikami dogmatów,_ których w· · Partia na1S:za, prowa.dząc waikę z re- rzeczyw:iisto·ścią życia. Nasza walka 1 Z tycb przyc:zyu jeste~my gor„„...1.t....i k / marksiźmie nie ma. Jesteśmy dialekty· "'v.Y"lu a cją i. jej ideologią, wnosi swój wkład reakcją wypływa ze świadomo~ci nie~ -,zwole·nniik.ami / jed11<Jliteiro fr.on tu, zac1es- 1 · kami i do zagadnień rozwoju społeczne-
. niani.a węzlów współpracy obydwu par- ' go i ruchów społecznych podchodzimy 

ty~ robotniczyciJ, myaźiając, ze leży to nie_ z punktu Widzenia dialektycznego ma-
tylko w interesie tych party1j i całeij kia- W qniu 5 grudnia b.r. zamordowany został przez niezna- terializmu, Historia do·wodzi, że nie m1 
sy robotniczej ~ lecz. ró"{11ież w· interC<'S·ie nych sprawców ...._ \ , · ' jakiejś u1ni\rersalnej recepty na przeob.ta-
całego bl.oiku demokraty-c.złiego i w i1ltere- · ~ . . J żenia ·społeczne, na przechodzenie naro-
sic całeg{) tlaN>du. Ob. ·sc·1·b·orek Bolesław' dów z jednego ustroju w drugi. Nie ma 

E • ·1 · t - też uniwersalne-go środka przy pom0cy gzami SI Y ~ War OSCi. któ'rego osiągnąć możńa ustrój socjali-_ 
Jednoiity front klasy robotni,czej, so- poseł do Krajowej Rady Narodowej, członek· Prezydium Woje- styczny. . ) 

jusz robotniczo-chłopski i Blok Stro>n- wódzkiej Rady Narodowej w Łodzi - demokratyczny działacz , . Jedno jest niezaprzeczalne: w spc-
nichv Demokratycznych będą zdawać e- ludowy PREZY~IUM WOJEWÓDZKIEJ RADY łeczeństwie 'klasowym istnieje walh'.a kla3~ 
gzamin swojej siły, wartości i odporno'ści NARODOWE Naród. P?lski~ na obecnym ·eta;,ie swego 
wobec nacisków reakcyjnych, gdy sta·ną J W ~ODZI r·OZWOJU Jest J&szcze społeczeńshvem ~kla-
w obliczu wyborów do Seilllu Ustawo- i (Dalszy ciąg na stronie' 4-ei} 

„ 



..... 

I 
Str 4. GLOS ROBOTNICZY 

'. 
Nr 17J 

I 

. . Tl 080 
' które · przed nią ·p~stawila_ eh wiła. dzisiejsza. i his 01·i 

(Dalszy · ciąg ze sitron~ 3-ej). przy.~zyn, prz~de wszystkim dzlęki temu, typ państwa. Na kierunek rozwoju sto- przez współpracę we wszystkk:h dziedz,i-
sowym i prawdopodobnie długo taknn ~ ~iły reakcy1ne poczuły" się · onieśmi~lo- sunków i:roduokcyjnych, t.j. czy państwo nach życia ze Stronnictwem Ludowym o- _ 
Jeszcze pozostanie. Dlatego jeszc-r.e n~ 1 spa.raliżowane W swojej działalnioś- takie rozwijać się będ""e po linii rozsze- raz przez pracę w organizacja-eh Samopo-
J-stnieje w Polsce walka klasowa Wal- c1 w oibhczu Armii Czerwonej. · rzania i rozwijania produkcji unarodu- mocy Chlops.kiei. 
czyliśmy i walczymy 0 Polskę De~lOkta- . .w. sytuacji'. kiedy u steru władzy w wjo,nej, a za tern i po linii µrnacnfania ·ae- 4. Konsekwentne popieranie i uprawia­
tyczną. }'lalkę o taką Pol.skę będziemy k;a.JU. t apara·Ote państwowyn.1 znajdują ~?krac}i ludo"':'ej i krystal!zowa.nia ~i~ nie polityki jednoczenia wszystkich sił de­
prowadz1ć aż do ostatecznego .zwycię- się s;ły ~emokra!y~zne, zł~none z el~.- JeJ ohllcza politycznego - czy też pot mokracji polskiej w jec.foym blulm demo­
stwa. 1 mentow hberalr1e1 ·1 ludowe1 d~mólkraCjt, dzie po linii odradzania w cotaz szer- kratyczuym, który Je<st podstaw?. koalicji 

Wielu towarzyszy zada ·e sobie vta- kie~y z.n!szczony z.ostał mo~opolistyczny szych formach kapitalistycz:nej produkcii, rządowej i jedności demokratycznej naro-
nie: gdzi:e 1·esteśmy? CzyJ 'd· . f, kapitał fmansowy: 1 wszystkie podstawo- a zatem po linii osłabiania demokracji du polskie ... o. 1 • 1' zt.emy na- · o<l'k. d k „ t tu · · I d "' przód, czy cofamy się wst·e.cz?. N . lk' we s: .. 1 pro u CJI oraz rans.por ' JaK u owej na rzen demokracji liberalno·· 5. Przygotowan:e wszystkich ogniw. 
etaipie rozwojowjm maj du' ·. ~ 11\

1~ r6:wm€z 1 to,. że banki zostały unarndo- burżuazyjne.i, wpływa i wpływać będzie organiz~cii partyjnej do ·kampanii wybor­
Jaka Jest perspektxwa c1}I~z~;0 ~~3;;- w1~n~ -

1 
~a~stwe> przybieraó. ~hałrakte:- wiele. czynni~ów. Naj~ażn.iejszym je~- czej d<> s~imtt Ustawodawczego pod na­

ju? Aby na te pytthia d ć o d . pans wa u owego, 1ego u.str J spo eczny nak I decydującym z nich 1est czynn:k czelnym hasłem jedności demokratyczne­
~hociażby rl'ajbardziej oo-óJ~a ~~~~~~~~~· j~st lu'.do~y, w ~tórym kapitał f.i:~ansowy władzy pollt.yc:z.n.ej, od któ,reg? , ząle'ży go bloku wyborczego dla rozg-romienia 1 
należy ją ściśle zwią.z:ć ·' ~· . . ' me za1mu1e dommuiących pozycji gospo- naprowadzame kierunku rozwo1owego v. unłcestwi-enia faszystowskiej reakcH pols­
chairakterem a zwłaszcza r! ~[fet ieg~em. darczych i politycz.nych; jego demokracja je·dną lub drugą stronę. Jak wszędzie, kiej i wszystkich jej sa.telitów. · 
giej wojny Światowej z a em rn- jest dlemolkracją ludową. tak i w krajach o typie 1L1·stroju ludowego 6• Mobilizowanie wszys.tkich sil naro-

Gd .
·le .ł"'S.teśmy·?, . Polska przeds.tawia dzi.siaj """'"'obny i dem.okraci·.

1
i . Judow.e1· działa1·ą ~ Y"" dtl polskiego na rzecz zespolenia i zlania 

Tr.,,,, nodslawowe Sił" nal1tu•zn~ Ziem Odzyskanych z całością ziem pols-Klęska światowego faszyzmu pociąg- &li 1f · li ty · 11 • fi; kich i Państwa Polskiego, a szczególnie 
nę!a z~ sobą głębokie. następstwa, tak w 1) siły Ju.dowe, 'lrn.nsekwentnie demo- reakcją, wspólpie z pierwszą grupą sił udzielenie praiktyc.znej pomocy w teaHza-
dziedzi~ie .Politycznego, jak ł gospodar- kratyczne, które w swoich programach demokraty.cznych, na czele której shi cH rząd-0wylch plainów osi.edleńczycl1 i pla­
czego zycia Narodu. Pr.zede wszystkim nakreśliły socjalizm, jako ich cel ostate- Polska I?artia Robotnicza. Te siły i ci nów zagospodarowania Ziem Odzv.;ka-
zostały wyzwolone, ujarzmiane i terro- cz,ny. . ludzie z blolku stronniCtWi' demokratycz- ny-eh. Wysłanie na te ziem;e t~:łko najlep-
ryzowane przez faszyzm i pokrewne mu 2) 'ł l'b I I d · l"b I ny<:h którzy _jawnie czy zamaskowanie- szych dobrych cz!onl1ów Partii. 
syistemy poli.tyczn_ e, siły demo. kraty•czn" ... , s1 y I er~ no - u owo t t era -m no-burz'uaz~i·ne oraz dzisiaj· przeważnie zamas'k. owanie - wy- 7. Stata i systematyczna akcja wśród 
ntwiące w każdll'm narodzi'·e. Ni·ezal"z.hir.- IJ 

d 
J „. ~ · 3) ·ł k · f t k" stępują przeciwko Polskie.i Partii Robot- klasy robotniczej za podnosz~nlem .wydaj o wy_zv.:olenia tych s:lł, wzrosły one 11._ s1 y rea cyi no - . aszys oiws ie. b · nlczej, któq:y uchylają się od w.alki z ności ttracy, od czego u7ależniona iest po-

cze me bardzo_- silnie w czasie wojny. Trzecia grupa sił, tak w PQlsoee, ja·k i ·reakcją faszystowską ·i }ej ideologią - prawa bytu klasy robotniczej, otlb1id~wa 
Cale "!1a-rody UJr::ały ~owlem ujawnioną w szeregu innych krajów pozbawiona zo- spełzają po linii współpracy z reakcją, Polski ie znisz<:zeń wojennych. a co w 

-w wo.inie nagą istotę faszyzmu. ·Masy stała możliwości legalneg9 dziafania. chociażby sie oficjalnie współpracy ta- konsekwencji stanowić bę:ifaie naipoważ-
pracu1ące całego świata coraz wyraźni~i Rozwój stosunków w kiemn'ku umac- !dej wyrze'kali. Nie może być dla nich niejszy 'Yios w reakcję, i iel .ai;:ltac~. Zwró 
zaczynają uświadamiać sobioe, że' ohyd- niania demokracj~ ludowej i rozszerze- innego kierunku rozwoju. cenie szczególnej uwagi na usunięcie nie­
wie •Wojny światowe były rezultatem nfa produkcjl unarodowionej wówczas ' Nie można przypuszczać, że cały · ze- domagań pracy transportu, który stanowi 
sprawowania władzy przez kapitał mo- tylko jest możliwy, kiedy dwie pierwsze spół sił demokratycznych w drugiej grtt- najstabsze miejsce w naszej gospodarce 
no.polis tyczny. · ó'd · łk · · d k • l d · - grupy sił demokratycznych· będą ze so- v1c, P J zie ca ow1c1e i o onca Ją z naro'dowei i od uspra\vnienia które:-;o za-

W związku z .tym, 'w świadomości na- bą współdziałały i walczyły przeciwko razem z nami przeciwko reakcji, bądź leży rozwój tempa całego na zee. gospo-
~~~;w n:psto,~ciłznodycv.h:rr' óztrooddz1'słotarsyc1·„ hmasstoo= eleme.ntom trzeciej grupy, t.j. pruciwkc) razem z rcakcią przeciwko nam. Ze~oół dar~hvn. n.ąrodowego. , 

„. y 1 t 1 • L t k. · ten uFega i bfidzie ulegał wcihaniu. Od- 8. Obrona i stanie na straży praUlorza· we da.że..,;e d·o ·zu- kani·a nowych form e emen om reaKCyJno ~ .1aszys ows 1m. d . ł . . .1 • •• _ ""' " - w · .-11k d · • zia ywuią na niego w siinvm. Jeszcz.e dnnści demołcratucznei. odrodzoneJ' Polski. życia, co wyraziło ·s1·„ w crwałtow·ny"1 wypaJ u, g yby taka współpraca 1 t · ·d 1 · J'I J · b · · J y n·· ·• 61 s op mi; 1 eo oą-ia 1 Jera no - urzuazyjn:t Zabezp;eczeuie osl.'bisteg'l bezr.ieczeństwa 
wzroś.cie s-ił demokratycznych na świe- wsp na walka przeciwko reakcyjn.o - ta- i re<t'kc.v1·na. Oddz:ał1n.vu1·ą i oddziaływać · t J • J t k ł ' · J • - obywatela i kRo prawnej · odpowiedzial-_cie. W S2'eregu kra1·achpo·ste •. powe· i. ra- szys owsom e emen -om o aza a si~ ni~- będ"' równ!eż . i różne zewnętrzne okol;-. ·1· " ·ł d k t · · .., ności. Bezwzględne zw;ilczan:e. każdezn dykalne siły demokratu.czne doszły d') moz !Wa, a st y . emo ra yczne p;erwszei ctności. Układ sil v_re"'7na.trz. tego 7.esn.n-

J k ł l b dl l r naduzyc:a wtad:z.y, tępi.enie nadużyć, tapo-
wspó!udziału ':!! sprawowani-u władzy gru:PY o a.za y się .~ame za s a e a z i~ łu, pod wpływem różnych okoliczności wnictwa ,sabotażu gospodarczego i pol!-
pańsfwowej. Ten fakt posiada ogromne kw1~owam~ ~ea~CJI - wówczas roz:VÓJ będzie ulegał zmianom. Zadan:em pierw- tycznego i innych czynów karvgodn:v'Ch w 
zna.cze.nie dla zmian i przeobrażeń prt.-1 mus1a.łby mi.ee kie.runek ws.t.ecziny, mus1.ał~ sze1· grupy sił ludowych tJ'. sił konsek- . . . 

b d Ć d t t I t _ - aparacie państwowym i w całym życiu dukcyinyich ;i społecznych w stosun'kach Y prowa z1 . o .. r~s Y UCJI pra~ ~o 1 Y wetnie demokratycznych jest prowadze-
poszczeg6lnych narodów. Wzrost sił de- cz.ny-eh d.;la_ r.eakCJ1 1 ,co za ty!TI idzie, do nie polityki calko\.vite.i izolac.ii sił re- narodu. . 

t t ł d 9„ Pilne baczenie t1a czr!.:Jość 11etnok-ra mo~ratycznych na całym . świecie oraz res Y UCJl JeJ w a zy. · · / . akcy_jnó - faszys'owskich, paraliżowanie 
udział w sprnwQwaniu władzy w po- W wamn·kach polskich, w zespoi~ wszelkich prób ich restytucji, organizo- tyczną aparatu rat~ ~wowego, s;d,olenie i 
szczególnyich krajach prze·z siły demo- sił,· które reprezentują drugą gmpę sJ wanie bloku wsz:ysfkich demokratycznych wysuwanie do państwowego i samonądo­
kracji ludowej, któr~ przekształcają apr:- demokratyczny~h ni~ ma jednolitego sta- sił dla cał!rnwitego unicestwienia reakcji wego aparatu adminis'trJcyJ~el("o oraz 
rat władzy pańshv.owej na użytek ludu nowiska odnośnie współpracy, i walki / i jej ideologii. przemyslowo-gospodarczego od.danych· i 

pracującego. jest pie1wszy.m, ~.as~d:ni- 'r'-t?U!łl9an1·e r··w· . AiH 1~r'1·ii. ;~~~:~~e id~;;;~~~~.ii nadzdolr!ieiszych ro-
czym czynmkiem połltycznym, . 1ak1 za- 4.UIUłt6~ · · Ula ~· UYU g I I 1 0 · · istniał na świecie w rezultade klęsk'. ' ·" ~ O. toczenie tr<drą i op'.elią Wć.1::-ka 
faszyzmu. Wojna i klęska faszyzmu pl)- Walka z reakcją może być długot_rwa- 11Je wyklucza nauka. marks.istowska w ko1n- Polskiego, jako pC1dstawy \w.sze-P:o bez-
ciągnęły za sobą głębokie, chociaż nie ta, gdyż re.akcda· polska jest podtrzymy- kretnych, określonych warunkach. Można pieczeństwa zewnGtr~ne1;0, ink r0w­
we wszystkich narodach jednakowe prze· w.am.a przez reakcdę mi~dzynarodową. Je- po.wiedzieć, że klęska światowego faszy- nież Jed11ego z pods~'l\vow::.'t:li filarów i 
mi<"'lY w stósU<nka'Ch produkcyjnych. • dnak przy soHdamym dzi.ałaniiu ludowych zmu, J)oniesiona w W{)i'flie, rozbkie w sze- g\varantów demokfacii w Pbl$'ce. Q:'h.ro-

sif dein'01kriatyicznyich pierwszed grupy z fegu krniach kapitału monJpolistycznego, na wojska przed . ryrzenikanfem w jerrn :ize 
k;ip~~łr·~~~~~as~~;~nyNf:~~~:~~.y ~~·f::~ ·liherafoo-luidowymi silami demOikratycz- s~ały wzrost sit demokracji ludDwej - regi elementów reakcyjnych ·i szpie~ows­
czory został .również kapitał mo.n.op1Jli- nyrmi drugiej grupy, dMt · catkoiWide m0>ż- stworzyły te określone warunki, które kich. 
stvczny krajów środ'kowej i południowe~ liwe ZU'Pelne unkestwien.ie sU reakcji fa- tylko n:łleży calkowieie i umie•iętnie wyko Ił. Pogif>bianie w naro.dxie f)<'lslrin: so 
Enrcpy. zostały rozwiązane trusty i kar- szystOIWS:kiej i k::ł:piitalistyc.znei w narodzie rzystać~ Historia raz t:rlko może śtworzyc inszu i przyja1ni ze .Zwi~!!(em Jfadliec­
t~1e światowe. Proces rozwoju w pan- polskim. To usunęłrr by groźbę rozwoiu tak do~oline i tak .rna!o b9łeĘ;ne warunki k'tn, co jest f(\wnez1~0c:me ~e wz«lth'rila­
stwach zachodn:ch idzie po linii z.węże- wstecznego i zadecydowałoby oshl.tecznie rozwoju dla narodu. Na1eży je w' pełni niem b2zpi~i::7crishvn n'ł~zycl! gra:iic i oo­
r.iz zakreim działalności monoipolistyczne- cwzwyciQstwie demokr~cji ludowej. A w docen!ć pra~:.tr:cznie. koju w Europie1 Unrawianie' tyzyjazpei i 
go kapitału fi.nansowego. Tak więc dru- warun.k"';;.h demokracji ludowej, przy' Na układ sit polityc,znych w Polsce i s.ojuszttkzei poEtvki . ''"obec ws7.Ynkich 
~·m faktem 0 za5adniczym znaczeniu dla wzmaGnfaniu władzy poJ.ity,cznei i ~paratn kiemnek ich ludowo-demokratycznego przyjaciół Polski, ~ szc!Zególnie wobec na­
kształtcwania się stosunków produkcyj- państwowego przez elementy kon.sekwent- r-0zwoju, prócz wielu innych czynników, rndów słowiańskich i pańshv zachodnich. 
nvch .na świe~e jest zniszczenie w sze- nie demokratyczne, przy rozwoju produk- w;pływać bedzie czynnik siły naszej partii . 12. Bezwzr.k:~ne i bez!mm~~omlsowe 
regu krajó,w, wzgl~dnie poważne o·słabie- c:ii unarodowionej - jest całkowicie możli i 1lily kla~y robo.tnrczej. Im większa będzie zwalczanie dziafahm~ci reakcj', wym,erzo­
nie monopolistycznego !_{ap.itału fi.nanso- wa droga ewolucyjnych przemian sp&łecz siła Polskiej Partii Roboti1iczeJ, tym wię- uej w podstawy de1mkratyczne Polski .a 
vreiro, zaistniałe na sikutek wojny i klę- nych i ewoiucyjnego przechodzenia do u- l1sze są możliwości ?espolenia w'\iednym szczególnie tępienie bandytyzmu i d1,·w"r­
ski fa.szyz:mli. sttoiu socJałistycznego. Przy takim zalo- bloku· wszystkicij sił demokratycznych i sn reakcyjna-faszystowskiej. jak t ~ż 

Przemiany społeqzne, jakie zaszły w ż~tl-iotl p.rzeiście iedne~o ustroju · \V drugi tym większe są s;Lnse rozwoju Polski po wszelkiej nielegalnej działalności. · Każ 'y 
p 0 •5:e, Rumunii, Bułgarii, Jugos'.awii i :na może się odbyć bez rewo!ucjl. Demokra- linii' ludowo-demokratyczneJ. członek Partii musi .być dalej crynnym 
Wei:i;rz~ch, posiadają głęboki charakter cja ludowa przeszła by w 'sposób pokoio- Rozbudowa nnszei Partii posiada decy- i wiernym ż,płnierzem stojącym na straży 
reidlucyjnych prz~obrażeń, chociaż do- wy w de!J1okrację socjalistycznai, I dnia.ce wprost znaczeni:! dla kierunku roz demokr~cji ludoweL w Polsce. 
t~0 „a,..~ zo~tały bez rewoluicji. Rewołuc- Jest- to zało,żenie teoretyczne, którego woju stosunków sp~łecznych w Pols·ce. Siła parri W ~racu 
j~, która te z.mYany wprowadziła, był2 • ~ „ • • I g „ ~" ~ 
Wi);na, za'~ończona klę~ką światowego - anas,1e PGSIUtfżaOW ·WSZ,fStkich ogniw 
fa zyzmn. rZmian tych dokonały siły de- . , - . Partia jako całość i każdy członek 
nokratycz.ne, · ~kwi„ce w każdym\ naro- ' Zarówno z ana izy ozólnych władz w Partii, szczególnie ?>aś naszego średniegó ,.... ·· dd · · , _ "' r-artn o. z1elnie winni ży~ i rowno-
C:idc, wyzwofone na skutek klęski fa~ Polsco, Jak równi.ei i z przedstawio111ego aktywu. · · , cześnie kierować życiem klasy robot-
s.yzmu. Jak widzimy jdn.ak, rewolucyj- założenia te·nretyczner;.o wysuwają sie 2. Konsekwentne realizowanie ocl ~óry· niczej i mas pracujących, życiem całe­
~" przeobrażenia są, n.ajgłęb~ze w kra- przed naszą łPartią nast~pujące rtówne za. de dołu w codzienne) pracy i walce !edno- go narodu i państwa. Mamy w naszej 
~„h wyzw.olonych p~zez Armię Czerwc'- dania: · ' litego fron~u klasy robotnicze) i zacieś1-a- Partii niemało brakó\v i błędów w pra-
n~. fakt ten ma swo;e _wytłumaczenie w ·-. z"· n"r·odO"'!" •1'ły demokr"•,y·czne, 1. w~.rechs~--~nna rozbudowa ł pomno- nie W5.póldziat~nia_ mi~dzy . organizacjami cy. I . '" ... "' •• - „ "· Ce jest warta taka komórka partyj-

• 
.. ,11)'\'\'ll_\·ące -prz...,.11·an w tych ·k·, aJ:?. c"-., żcnie szeregów naszej Partii, tak w mieś- Polskiej Partii Robotniczej i organ.izacd-ami , - "" . " u na, ktora nie tylko nie potrafi przeciw-

rr'„ły przew~gę elementów ludowej de- cie •iak i na wsi, a szczer;ó!ni~ rozbudowa Polskiej Partii Socjalistycznej. działać nastrojom niezadowolenia w 
1 ';r:J.cji: Przewa?ę z1ś +ai'ą r."ogły osi1- komórek fabrycr.nych. .Po,d~bienie ideo- I 3 • .Bucfowan1e i zacieśnianie sojuszu fabryce, czy kopalni,. powstającym na 

~' izt.; - niezależni·e o.d wielu innych logi1c.ż.nego pO;Z.iomu ws.zystki-ch <.:zf.Olillk..ów robotniczo-chłcpskiego P:rzede wszystkim (Dokończenie na stronie 5·ej), .. 
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Gomułki· 
GW • 

ieslawa 
I 

(Dokończenie) 

Maniłesta1uJ1u ·wi1 robotników WaPszamu 
Przemówienie tow. Gomułki-Wiesława do mieszkańców stolicy · 

skutek organizacyjnych niedomagań WARSZĄWA (PAP) w nie:lzie,lę 9 gru- melodii.a hymnu robotn.iczeg-0. Zableira głos d-owy kra.ju 1 obrony tnte·resów pracu1ą­
zaopatrzenia robotników, ale również dnia od raina za<nęły s!~ groma:dzić przęd ob. Gomułka: cvch p.rzez zakUJSami rea.k.cyjinymi. Nie ma 
często nie wie, że ·takie niezadowolenie gmac:hem ,Romy" tysiące. miJesz.kań.ców w imieniu I-go Zjazdu Polsklei Partiii Ro bliższej dla nas sprawy, jak ;apewnien.ie 
istnieje i doprowadza nawet do straj- Warszawy. La·s sztaindarćw il transparentów botni<:zel skradamy wam serdeezn'i! podzię mllłzej Polsce bezpieczll'ń,1ltwa ' i 'nie ma bliż 
ku. / ko·ły.sze się nad glowa:mn. W krótkim <!za_ kowanla za życzenia, klóro złożyła nasze- snf :ipiawy jak sprawa rMbud:owy demlo-

I<: , 1. k , si,e w!ięlotysięcżne HUIIIly zaleqa1ą ulicę ~u ztazdowi delegacja _,rzez was przysła- kracji ludowej w Polsce. 
· omor.r:a, _tora jest zaskoczona Nowog.rodzką. Ra.botn.'cy W(3.rs<zawy: ele• na. Zlazd nasz, zjazd PPR jest waszym., z;a- Ct~żko 1eszc.ze jest żyć, towarzysz.e, w 

strajkiem, czy innymi akcjami robotni- ktrowni, ga.z-0wn.i, wcdocią·i;:rów, w.ę•zła ko_ zdem. N;) z!eidz;ie naszym są P'r:!!edśtawi„ nanej odtodzo"1ej Po.lsce ludz:i10<m p.racy. 
ków daje dowód pełnego od~rwania się le1jowego, mostu Poi!liatO.wisiki·e.go, inte\Liqen· ciele gól'ników, metalowców, ł.lutn~ków i Za wojsnine zni.s:;;czern!a, ja.ki1ch d'<l;zna~ 
od życia robotników. A przecież jej ·oja praiC'Uj.ąca, chłropi, przybyli z oikolic włólnt~11trzv; roootmków budowlantch, nasz kraj na siln.!tek' WOj-!;'.1y i zł.ej fa,iłszyw.ej 
głównym zadaniem\·]·est kierowanie ży- mia;Sta - w·zinoązą bezustanin·e okrzyk!, do przl!tdstawkiele całej klasv robotniczcł w zdradz.i,eckiiej poJ.itvk1i, pro•Y'fadzońliej prze 

miaqają ukaz·a·ni1.a się ob. Gur.riutlti Wies-ława aa~ P'olsae. Zfa:td rurnz towar'.!:ysze obra- --:lra:ców narodu polskiego, mu.si dizis;!a 
ciem załogi fabrycznej, kopalnianej czy ii >Skwei-uią 1.1;0-0r,czywi.e: „WJ1e1S1Jaw, Wie_ duie iiad warnnkami dl!\\a d:IJi&iejszeao. w klasa robotnioz,a, masy pracujące pła:ci 
innej, życiem klasy robotniczęj;' sław"". -· których żyje klasa robotnkza i równocze- gł-o-dem, b.l.e.;ią, n,ędzą,, nied.ostatkię-m. 

Towarzysze, którzy nie umieli zdO-· Na ziazd_ ~daie .s~", de!ef)'a•aja, która p.r~ ~n_ie ~jazd nasz wttvcza drop'· na ddeń cleżk1ich warunkach pra<:ujem.y. Zaledwi· 
b ć dl t·· fani beznartyjnych ~. ob. Gomu.kę Wies·.a'Na a·by przemćw.ł 1u.rze,czy, drngę po ktćrej r161s6 powinny kHkanaśc!e mie-slęcy Ja.k przystąpil"~y do 

Y _a par 11 Z~lL _a . · . do zgrome.:!:wnyoh. , mnsv pra~u!ące· Po.Jslłi, po której pójść po- odbudowy -swojego kraju, dó odbudow 
mas, drogą codz1en...'1e] wspolpracy z ni-: Na tryl:rnn~e. wspa.nii,a.le udekornwBJ11ej tvinną Polska. dem.ckm~ycz.na. - svv•ojei stolicy. 
mi, drog·ą dopomagania tym masom W 1 buwami C"'errC',:.,o - bia•lymi uka•zu1·e sie I Towanyszel Zjazd na·s.z nie ma b1iżśz:ych Rok· ~m.u m!asto Wanzawa było ~ia 
rozwiązywaniu ich ccdziennych bolą:„ sekretarz KC PPR tow. Goonulka wiit'.lll'iy spraw, jak s.prawy klasy rob.otni!cz.ej, iak st~m utt:t\rlych. Dz.!.S"a\l· n.a gruzach i ~i-
czek - nie~h nie mają pretensji, że ln.a burzą ecrituz.j,?.zmu. Roz.brz111iewa poitężna sprawy ms.~ p:racują.cyc:..h. j.ak s•prawa odbu nach Warszawy, :tycie słę rozw.f111ęło. 
sy te późnie]· np. przy \"V'Vborach do ~nmw1111111m111111m1m11111t1im11n11111nr11111111111111m1maa111111111n1111111111111111111rn11111111m111111111m111m111111111111111m1~m!!lmt!11mmm1111n11111111111111111111111111111111111111111111111111m t.e ruiny d w te gruzy wyśoi-e swoją J?rac 

ł ł tchn~Ji życi.e. Jeśli dz,Lś w r1:1lna•c:ih· WM:>szi 
Rad Załogowych na nich nle g osowa y. p · .g, • ~.. • 'vry kurusją trairflwaj1e, jerlili dz.iisiaij je 
Niczego nie tłumaczy to, że robotnicy . rztłftQtrO·'. ·af'. I~ w rsrlU\\110 światło, jest woda, Jeśli dz;~siai oaiy s1ze 
mogli głosować na tych którzy. rów- JJ :tj ~ 111 U lł'JJ l'l W ~ reg domów· do niedawna zn.isz-cz,O<nyoh zo 
nież nic dla nich nie zrobili. Dowodzi f , ·. 111 ·:>tafo }U:2! odbudowanvch, to wasza W• t 

d do knn ~renci~ m1n;strów spraw zanramcznycu trzech moc?rrstw zaisługa, to za.s<ługa kla.sy robotniczeJ. to tvl!rn fRktu, Że robotnicy ci o nas i - !S clęźltich warun·kaoh dżwi9ac1e nasz kraj 
oczekiv.rali troski i pomocy-, od naszej LONDYN. BBC.· - W związ'ku ~ zapo- rządku dzien!l.ym żad,ny;ch spraw, doty<czą d:hi'lgacie Polske demokratyczną z rui 
komQrk\ od nciszych Towarzyszy. w.iedz:ianą kioniferern.cją trzech minl!Str6w cych bezpośrednio Francji. wojnv, z ruin okupacji. Dżw.:gacl.e z ru 

J eŚli nasi Towarz.ysze nie okazali spraw ~a granicznych w .Moskwie czyinJ.o_ Z Wasz:ynqtonu donoszą, i·ż m!111iister tef xlej, zdradziecki„·' }X)łltv.kl faką reak 
jm tej troski, nie dali pomocy takiej, ne są prz)"1;0<towani1a na p.r·zyję<::i.e gości. Byrnes c<lbę:lz:ie przed wyjazdem do Mos cja prow;idz'1la. W tych cięt.k.:ch, tnldnyc 

b · w je.tlnej z ·sal t. zw. Domu Go;ś.cinnego, kvry . koi!lforenoj.ę z prz:edstawici.elami par_ waru.nkach przychodtą r ni-eraz do· was ci jal{~ dać mogli - bezpartyjni ro otnl- w ·której odbvwać, S·i~ będzi.e konferencja tH dem-oat:ratycznei i republikański ei. , którzy niemało winv "pono, zę u gru;;y 
cy wyraz;Ji protest i głosowa.li na ·in- zaw!e::;zono obraz prze:i:;;tav.tiaj~cy mimi- LONDYN, BBC. FrancuSiki minis·ter spraw '\\" a r. s 2: W y i podjudujq prze 
n "Ch. Pcd.kreślam ]'eszcze rar., Ze siła - , za.gr~- 1· 0z-ych, Ge~r,..,.. Blo'a·ult 0~w1·ad- clw Polsce dc1mokrntyc:me1. prz,eólw wła. J strów Molotowa i Edeńa w chwill podpL .,.„ •• v· „._ " · I·"" • 
Partu·· tl~"" "I pracv wszystkich czył, że negatywne stanowisk.o Francji w azy u."owej przec:w nowemu żyt:lu. - _,,„ " · sywan:a !lllglo - radz.ie.cki.eqo ukla.Ju so_ 
ogniw part;vjnycl1 , w pra~y kążdego j•U!SZU, zawartego w Lollldytiie. =>.prawie utw-one.nia Centralnego Zarzą.d•..1 C!1cie1iby oni znowu za waszą pracę owoc 

· · Aclmiinistra<::ji Niemiec, w}"Illi<ka nię z ohę- zbierać (okrzyl\i: hailba im!). Chcieliby pnd <'żfonka partii W ml'sacb i Z „ masanu. Zostala zal.n:J<ta:Jowana Spacjatna oibsłu ci zapewinieni·a sob'.e jak'.chko.Iwie·k prero szeptami burzyć klasę robotniczą, chcielib 
Jeśli parti.a tkwić będzie głęboko W Iga telegraf.iczna umożliw.iaj.ą.ca b~zpo~re gatyw drogą „targów'', lecz jest jedynie dojść znowu do w~adzy. aż~by tak, jak v. 
masach i żyć ich Życiem . codziennyi:; · dn:..e ~n'istrom Beviin-Owl i Byrnesowi ~o.- oparte :na grunt9wnej zna:j•o.'lloeci Niem_ ' przysztości klasie robotniczej, masom pr.acują 
:-- t.o o.otrafi spa. ra1iżowac d,">:iałah_:osc ~·au~ame depesz cLo Londynu 1 Was.zyng.o_ ców. M:nister Bidault uważa. iż nMct nie CY,Jifl w Polsce z powrotem pętlę na szyję za 

k eh I t ·vI zna leipiiej Niemców, heh perfidii I przt:!- ciągnąć. Nłe wszyscy w Polsce hudu!ą now ~szyst ·ich w~o~l ~.emen °~· r a- Według op!n.i.l kół w...iaro.daj1nych tema- bi.egfośei nk! Fran.cuzJ.. „Fran·cuzi -są eks_ życie i dźwigają fe z ruin i gruzów. Są tacy 
HC słuszną l+n1ę pontyczną. ~ 1-.ędąc tem 'Obrad naid-chodzflceij konferencji bę- pertami, o ile chodzi o NiemcótY' l trzeba którzy pr"te!'zkadza1ą, którzy' strzelają do bu 
związanymi z masami, potrafimy za- ,dzie - pO<Za spr<iwą mi.ędzyinaro:low_ej I bezwarun1wwo Uczyć się z ich ztla:niem downiczych nowej Polski (okrzyki: l:.ańba im) 
wsze zrealizować na 17ral~.tyce je~n?li- kc~!roli ene~gii atomo·w"'.i i. bomby atom. o n~zy podejmowa.niu jaki,cl-.~ol".,riek kr.o.- Klasa robotnicza, masy ludowe raz wkro 
tv front klasv robotn1cze1 • chociazby ~e·~ - hędzH~ i.~awa c;ii:ntny Dardimel~- kow.· dotyczących. , za.pewme:nia . bez:pie- czyty na twardy 11:ościl1iec dem0kracji !udo 
. · t . 1 . d . ł ł . .1 . ·pf-zec'w be1 oraz: sytue.'CJ1 w Pomocnym Iranue. czeństwa w Ewro1p1e • - powi·e.dz:11al Bi.~a- '<'Jej i po ty!l\ twardym gośc:iicu kroczyć będą 
IS n1a Y l Zla a-:v c~ynnu:i , - Ni1e jest Przewidzl1ane pOJstawi.enie na po- u.et. Prac" zbudu. jemy uowe życie i nową Polskę sta1Nia,iące się jednosci działania ro- • _. --------- „ 
botników. A jed:r;w1ity front stanowi N:. zJazd nasz w dnia wq:ora'.szym nrzv ' D G ' • f - ł byta delegacja robotników warszawskich. to najważniejsze ogniwo, za ktor:e e . asperl U \VO?ZY mosti: Poni:l.towskiego i opowiedziała, z iaki 
chwyta partia V.J' Walce z reakcją. ~ "'Ysilk!em rato\\-'ali przed zniszcz~eniem prze 

Jednolity front klasy robotniczej nnar..Dtl "" 2 d w~ w IJft~ze:ch powódź i przez lód przesef mostu. Nie bv! 
jest bowiem kluczem clo roZW-iąza~ ' , U VW 'V/ ' ~· &. 'łllł '11;; ~ · . '* U ;;;a ~ 11 może dla naszego ,zjazdu bardziej radosnej 

- nia trnrlności politycznych w walce chwili, bo wielcy to bohaterowie, bohaterowi 
d LONDYN (BBC). Z Rzymu donoszą, iż mał 'również socjalista, tekę ministra wojny Pracy. Lud Warspv.ry, któ.ry walczył prze 

dct'l>"kracji z reakcji\ł, jest kluczem 0 kryzys ministerialny, trwający we Włoszech od liberał, a tekę,....ministra robót publicznych - cały czas bohatersko o swoją 'volność, wf'll· 
ndn "'O zl"e~l;zowania demokracji hl· l? dni, zakończył sic; w nkdzielę póinym wie- komunista Gullo. ność narodu i Polskę Derno!uatyczną. ten lu 

c1nw·cj w Pol<:ce. czarem. De Gasperi stworzył nowy rząd włos- Szef nowego rządu włoskiego udał się 0 Warszawy z kiasą rohotnlczą na czele taki 
ki, w skład którego wes:zli przedstąwiciele sze- godz:. 1 nad ranem do pałacu królewskiego i samo bohaterstwo \\Tkazuie w pr::'.cv nad od 

frMIALO PATP?"<T1'1'1Y '\11.t RZYSZ ściu czołowych partii polityc:.mvch. De Gas- przedstawił księciu regentowi Umberto nową hudo\vą Polski. nad odlmdowa \Varszawy 
p ~ - PFri, pre1nier no-..yego rządu, obiął jednoc:z.dnie listi:: swojego gabinetu. Polska Partia Robotnicza. obradąiric dzisiaj n 

ŁOść. sfonowisko 1ninfatra spraw za!"ranicznych, wi- Podług ost~tnich donif'•'ef> - dcrnokt<>tY- swoim zjeździe nad bytem narodu, rtad ·P'olsk 
Lfo.ia P~l·tH :i~"'t słuszna: Jedl"lak, ceprc;mierem został mianowany Nenni - socia-. czna partia robotnicza zgłosiła protest prze- dnia d7i~iejszel"o i nad Polską przyszłości, wy 

bv !'~U"~na Hma donrowadziła do ·nry- lista. Tekę ministra ~praw wewnętrznych otrzy-1 ciwko składowi now.ego rządu. tycza drogi:, która 'ma nas zaprowadzić d 
tkniętvrl~ cdów, należy ją umieć pne szczi:ścia, do dobrobytu. która mil zagwaran 

tować narodowi wolność, pokói. szerokie pra 
n· 'ff'<Hiz1ć w ŻYciu, w praktyce, a · to • • • - Jj L • wa. 'swobodę demokr:ityczną. która ma ugrun 
~3}„?y -orl lm'!zi. ('d wyl<:onaw~ów .j esc• z caieao Rf .. :SIU tować Polskę Ludo~ą. 
„,.,"J:„ .... torÓ\V linii Partii. To zależy o~ I PRODUKCJA PENICILINY w POLSCE. PRZEBUDOWA RAOJOSTACJI POZNAŃSKIEJ PPR-owcy wspólnie z wanyml współto· 
V""<: 'lf'"'''arzv„ze · Odd .- 1 .... k ·· · t h z kl d' w . k t . d" t . p warzyszami PPS-owcami, ws.p,ófnie z całą kia „ . - . . , ~ · . . . . .. zia p.rauu c.11 ,pans wowyc a ą ow . . zw1ąz u z ym, ~~ ra 1 > aci:i w ?Zna- s:i robotniczą I ze wszystkimi m:.iFami pracu 

Part1a zo.0hęd7-1e dh SWO]eJ lmn Higieny w Krakowie przy współpracy z za- rt1u 1es~ zbyt słaba . .. (.1est _to· kro!kOfalow~a, I Jącymf. bądźcie tą awnnl!'arrlą buclownlctw. 
pr•' '{vczn.ej cah k~~sę robotnicz~ i zd~ kła~e~ bakteriologii .Przystępuje :do. produkcji przerobiona ze. stac11 śred111Cl'Ialowe1, znalez1~- nowel Polski, ldźcle po tej dr!ldze. któr;i. WY· 
"'':-'101·•..,,-,;i. wif'k~-;;oisc nerodu, jesli kaz p~mc11tny. jest to p1enysze pod1ęc1e l?ro.duk- nej .~ Jank:ow~e Doln!'.m), nac~elna dyrel~CJa tycza dla narodu zi11zd nas;r.el J>artii, bo to les 
dv c7ł0 „e1{ Partii swoią pracą osobi- CJI tego środka na terenie RzeczypospoltteJ. Polskiego Radia pol~c1la wydz1alom technicz- jedvna droga po- któr"J nóidzie narOd roickf 
sh. PVoim żvciem i stos11nkiem do 1 u LKA ńL' nym P.~. w. Pozn_~nm -opracowani~ p~oje~n: ażeby raz na' zawste ;budo~ać swoją władzę 

WA ZE SPEKULACJĄ W BYDOuoZCZY. przeróbki teJ staci1, .celem podwyzsze~Ja . 1e1 ażeby raz na zawsze ugruntować podstaw 
fl7i daw~ć bffizie przvkład realizacji Na posiedzeniu Miejskiej Rady ·Narodowej mocy do 5 kw. Będzie to jednak prow1Zonum, p 1 kl 1 d l 
t' f'h 7.'.1<'."r{ i basd,k+ó1~e partia glosi. w By~gos.,zczy ra~ni PPS zgłosili wniosek na- gdyż moc radiostacji poznańskiej projektowa- 0 8 11 owe· · . . 
l" ...,.;,,;"' <'"'łonek Partii zdobędzie sobie tych miastowego zlikwidowania na terenie lla jest n'a 50 kw. . Niech żyle boh!lter~ka klasa robotnicze 

' B.vdgoszcz.v conai·mniei· 5b proc. restauraci'i. Warszawy (owacje), niech żvie Jednolity iron 7""-r,-rie i 1:onularnosć w nar0dzie, je- KRADZIEŻ W".GON·U M.-'1r1 klasy robotnicze! (okrzv. Id). Niech żY. ie Polsk , paszt.eciarni. kawiarni i lokali luksusowych, " ~u • s' · nrze?: ccć!zie:rne z nim obcCYWanie h ludowa! (owacje). Niech żyle Polska Parti , któryc nądmierna ilość razi lud11ość pracują- Władze bezpiecze{istwa aresztowafv w Tar-
da..,,..rrioże mu do pokonania trudnoś,.. cą. Niektórzy właściciele tych . lo1<ali uprawia- nowskich Górach kierownika aprowizacji fa- ~obotnłcza (owacje). 
c\ 7.yrirwvch fak nrzez orgciniwwanie ją lichwę i dy.skredyhtią dobre imię zorgani- bryki rur, zatrudniającej okolo z tys. robotni, Entuziaztn tłumu dochodzi· do szczytu. O 
zriornwerro wvsiłku, jak t~ż przez zowanego kupiectwa. Wniosek urhwalony zo- ków. Alfreda Lipoka, pod. zarzutem kradzieży krzyki na cześć nowej demokratvcrnei Pol.sk 

• · 1 · k · d · ' stał jednogłośnie. t wag011u mąki, przeznaczonej dla robótntk.ów i jedności robotniczej. na cześć PPR l ob. Go u az1r.ern e prri . tyczne] pora Y, WYJa~- · f '"' ' mu•k1· nie pozwala1·ą mu zei·~ć z trybun••. , 1 ,'te.i abryki. w czasie dochodzef1 Lipek przyz- 1 
V .r 

ni er
1
1, wskazowki i osoJistej pomocy. CZŁONEK ·„voi.KSBUNDU" SKAZANY NA nał się do winy. , Ukazuje się gen. Zawadzki, witanv równie· 

Każdy członek Partii winien mieć sta- śMIERć. niezwykle serdecznie. Zableraiąc głos. woie-
le to nq uv;raclz.-:>, że w ,..osobistych sto- Sp.ecJalny Sąd Karny, na ses.ii wvjazdowej MAR11KA STIERMSTED W WARSZAWliE woda śląsko-dąbrowski, gen. Zawadzki mówi 
si.mkacłi z ludźmi pozapartyjnymi re- w Chorzowie rozpatrywał sprawę Franciszka W niedzielę, przybyła do Warszawy samo~ m. in.: 
prezentuię Partię _ bojo'l.~'ł i· ofiarną Białasa, który już przed wojną n3.)eżal do lotem ze Sztokholmu wybitna szwedzka lite- „Bracia. robot1•1cy Warszawy. towarzvszel 
· d · p ·11 p „Volksbundu". ratka i zasłużona dzialaczka społeczna, .Mari- PPemawiając do was z polecenia I-go Ziazd 1 przCCii.ll~r'l. w naro zie 0 SKą ar- Oskarżony we wrześniu 1939 r. wy Ja! w ka Stiernsted. · ppn pra~n<: skorzystać z okazji. ab:r :-Yam, w 
tię R•Jbotniczą.. ręce niemiedrlej policji polityr:rnej Floriana Marika Stiernsted, wśród wielu cennvch imieniu del~gacji. przybyłej na ZJaz.d PPR z 

Jesteśmy młodą Partią, lecz dojrza Kunke. Na skutek złożonych doniesień prze1~ dz:ieł literackich napisała m.· iri. powieść 0 ·na- Zagłębia Sląsko-Dahrowskiego zto7.yć scrdec 
łym ruchem społ~cznym. Nasze kadry oskarżonego, Kunke zo~,tał osadrnny w obozie szym kraj.u p.t. „Janina;; Hjarta" „Serce ne pozdrowienie (burzliwe oklaski). Zarazeir 
· p t" h t ł · · w Dachau, gdzie w 1940 r. zmarł. Janiny". w imieniu górników i hutników Zaglebia Da-
1 nasza ax ia ar owa y się w ogn~u Po udowodinienitt winy, są.d wydal wyrok browski-evo chcę was zapewnić. że rohotnicv 
walki Z okupantem. Nasze życi~ było skazujący Franciszka Bialasa na kar~ śmierci. . GROBY OSKARżAJĄ. irómicy, hutnicy, chemicy i metalowcy woj 
Z(lWSze twarde i surowe. Vlyr-0sliśmy W miejscowości Słupia Młyn w pow. Gru- ś!a~ko-dabrowskiego heda dopomagać wam· 
z fabryk i kopalt'1, w obszarniczych fol- .kupanta - nie ulęknie się dzisiaj diiądzkim · odkopano. zbiorowy grób 38 Pola- bohaterskiej Stolicy naszego narodti, w~gle 
warkacl;t i na chłopskiej roli. .To na- zbrodniciych bratobójczych kul reak- ków, zamordowanych przez Niemców. O bes- żelnem i stalą. ' , 
sza _baza i to nasza O:iciyzna. w na- cji. Te kule reakcyjne, wymierzane w · tialstwie niemieckich oprawców świadczą po- W imieniu cale! oartii rohotniczei przvsie-

. rozbijane czaszki i połamane r~ce ekshumo- gamy i przyrzekamy, że te zdobycze 
szych szeregach walczą i pracuią ci piersi naszych Towarzyszy jeszcze wanych ofiar. Polski Związek ZJlchodni wes- które osią!('neła klasa robotnicza, masy pracu-
:r:e świata nauki i inteligenc.ii, któr.zy bardziej hartują szeregi I).aszęj partii, pół z zarządem gm. Gruta zor~anizowal uro- ją~e · ~olski, zd•)bycze Poli;ki d.emokratycznei. 
Życie swoje z ludem związali, swoją wzmacniają naszą. wol~ do walki .., czysty pogrzeb ofiar tem>ru hitlerowskiego. os1ąrniete morzetll przelanej krwi. przeciw o-
wiedza i nauką ludowi służą, którzy realizacj~ linii generalnej Partii. Nad trnrnnami pomordowanych przemówienia kupacii i przeciw polskiej r0dzlmej reakcii, że 

1 d ~i R wygłosili przedstawiciele władz i społeczei'1- tych zdobvczy ni!!dY -nie oddamv fokn;yki). 
w u ziach nq1.cy wi .... zą podstawę od- azem. z klasą robotnicz'!; razem st'r\ia, pi~tnując krwiożer~zość i barbarzyństwo .Prnmówienie kończ§ wo.i. lawarlr.ki okrzy 
rodzonei Polski. · z masami pracującymi w nuesc1e i hitlerowców. kiein na czE>ść klas'' rohotnic:T.ei \Varszawy, 

Partta, - która skupiła w swoich wsi, razem z przodującą częścią inte. na cr,eść jedności robotniczej i jedności chlcp-
szeregach najzdrowszą i najlc{Jszą ligencji; razem z całym . narodem 'KONKURS NA UTWóR SCENICZNY. ' ko-robotniczej. 
cz~ść nv..rodu może śm1ało patrzeć w wypełni Polska Partia Robotnkza (c Zanąd Miejski m. stof Krakowa ogłasza Ohzykom nie ma końc11. Ukazuie i::ie zno· 

konkurs na utwór sceniczńy. Warunki konkur- wu tow. Gomułka-Wacław i igto1.1uje hymn ro­przys:1łość. P~rtia. któ~·ei zniszczyć nie ,zadania, któ1·e przed nią postawiła qu otrzymać można w wydziale oświaty i ku1- botnlczy, podchwycony natvchmiast 
potrafiły . szubienice. kule i. kaźnie fi• chwij.a dzisiejsza i historia_ tury zarz1tdu mieit!tlego, Plac W. Swi~tych. rozentuzjazmowane tłumy. 
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GŁOS ROBOTNIC~Y 

p yki z g 
rzemówienie ·członka KC PA tow. J. Be mana 

•--' l d · k 1'eś- kumentów umieszcza na·St"""'u1·ące sfnnnU.~.'1 . W toku dyskusji nad . referatem poli 
tycznym seltretana generalnego KC 

PPR tow. Wiesława, zabrał głos wśród 
innych towarzyszy członek KOmłtetu 
Centralnego tow. J. Berman. Przemó­
wienie to z~leszczamy poniżej: 

Towarzysze! W natłoku codzienm.ej pra 
cy, co:l.zi.ennych trosk, katdemu z nas nie 
niz nasuwa się pyta.""t!e, "jaki j>est sens naj· 
gł~bszy tych ofiar, o.fia1ry życilll miHon6w 
mfodyoh luclz.i, którzy poszM na śmi·e!ć do 
walki z f szyzme111 Wie1r:iy - z•i•eania poL 
ska n'!:J;':kla krwią mLlionów Wiemy -
Europa ca.fa s.,!ym.qła krwią tyich, którzy 
by~i o: arami hitleryzmu. I dręczy każde­
go pytan!.e czy ta krwawa wojna i walka 
z fa:zyzmem pchnęła na1s ruaprzód, ozy 
otworżyfa pr~ed nam) nowe pe-rspekty­
W 1~ 

Nasz Z.jazd, p.erwsizy Z1 zd Poolskięj 
Part .i Robotn•iczej daje odpowiedź Partii, 
daje oC:oow:e:iż na.rodowi: 

ie 
Tek, ludzkoś: cala, przede wszystkim, 

J:.i.uy Iiu1·c:zy za cenę tych potoków 
krwi i · nie:.równanego bc:-haterstw,a prze 
t!e 'ivszysi .im Armii Czerwonei, :uobiła 
ogrcmny krok naprzód. Ludy Europ,y 
n;e tvl .a :'\mi„:"~dżyly faszyzm, n.ie tylko 
potr~my Zlltinżdżyć hydrę hitlerovrską 

k!ó:ra c ;iatil nas c"ofnl!:Ć wstecz, na całe 
ś~lecfa, ole wa!ką tą wyrąbały dra~ 
ltu lepszej przyszłości, ku nowym per -
speld),wpm, ku nie spotykal\lej jesze"Ze 
OO:lliWCŚCi rozwojOW(!j \V ,życiu narOr 

dó,:r. 

Ja.kie z.miany zasz·ly_ w tu,ropi1e w wy­
niku, tych walk, w wyn~ku tej wojl!ly? Tow 
Wies!aw w swo!.m refe.rade podkre·śliił, źe 

w.śród narodów Europy ż.a.szły głębokie 

zmia;ny strukturalne, zmi•ainy układu sH 
społecznyc-h. Złamany zosta-ł kręgosłuip ka 
pi't~u finansowego w Niemozech, wyrw·a­
ny zo,stał z ko:rzeniami kapHał firnimsowy 
w sz:ei' egu krajów Europy, jak Po.Iska, Ju_ 
gosławia, Rumuni.a, gdq:.i·e demo.kracja lu_ 
dowa przybrała najbardziej kon1sekwent­

nie formy. Podważony z·ostał, :nadwątlony 
luib O·graniozony w innych k!'a•jaoch. Wywła 
sz·czanie owych symboliczny.eh dwustu ro 
dzm,1 sztiibu i mózgu wielki1ego kl!JP'itału 

1 obsza.rn.i,ctwa oraz ro1zk.ołysanie energ:i 
wi·elcmilionowych mas ludowy.eh - oio 
zródlo siły i potęgi demokracji ludowej. 
Oto wielka szansa ~ dzleja·ch Eur-0py, w 
1,iz.iejach Po11's·ki. Szansa 'pokojowego roz­
woju 1 rozkwitu. Szans~ zdoby>Cią tr"wałe­
go pokoju i bezpieozeńs.twa. 

Czemu Polsk·a zawd~ięcza swe. zm:u_ 
łwy'cihwstani-c? Zdruzgzytairtiu hitleiry'Zmu. 
Dzięlci cz.emu hitleryzm z-ostał zdruzgota­
nył 1) Dzi!}ki bezprzykładnej bohaters·kle·l • wake ;narodów zw.iązku Radz:ieckiego (o-
klaski), która wiązała s•ię z partyzainC'ką 
walką ludów Europy, 2) Dzięki powstaniu 
koaltcji antyhitlerowsk~e.j ii ieii zgodn·emu 
dyałani.u na wszystki-ch frontach. ' 

Tylko w opa>roiu o te siły, o tę linię 
rozwojową, którą w Polsce wskazywała 

i'.olshla Pcrtia RobotnLcza ~ pow.stała .z jej 

in.icja.tywy Kra.jowa Rada Narodowa, Pol- była nieudana a;.~uerencja cm yns· a, ",.. ..... 
ska %'Ill.artwychwstała jak:o silne i ni•epQ_ li nie próbą rew~z.j.j Poczdamu~ Czym jest łow-ania, dotyczące poliltyik.i zagranic- .e-j 
dlegle państwo. manipulowanie bombą 'atomową, jeśli nie Polski: 

I każdy z nas, każdy robotnik, chłop i próbą przekreś1en1ia owoców zwyicię.stwa „PolHyka musi być dostosowana do 
inteligent, ka.żdy obywatel. musi sobie i podoięci·a idei Orga.11ilzacji ZJednocro- całoic~ polH tki równowagi euro.pejs~iilj 
uświadomić„ że tylko kontynuowanie tej nych Nairodów i bez}lieczeństwa powo.j·e<n Na i:"-'-twszy okres powojenny nie wol- , 
Unii rozwoju, kroczenle po tej drodze nego? Do czego zmi.erza proponow·any no nam jiprawiać czynn'ej polityki anty 
daje pokój, bezpieczeństwo ·i siłę. Każde blok za.chodni, jeśli nie do odrodzenia mo 

nł k k „ bl. k '· stw ni1emleckich so1·us'Zów, (nrn. po1i1yki pro-zwichnięcle tej linl, każde zbocze e· z nachi1js i·ej oncepcp o u „ m·ocar • ..,,.. 
tej drogi prowadzi do klęski, do upad-· odlro izenia imperii·aUzmu niemieckiego~ 
ku, ~o kate.strofy. . Jaki jest sens presji wywieranej · na Pol-

Z różnych ciemnych z'akaniarków · wy„ skę, JugosłaWię, Rumunię, Bułgarię i famę 
łaźą znów mary prz.eszłości. Wy>lażą siły, kraje, jeśli nie próbą hamowani.a rozwo_ 
które chcą zwichnąć tę linię rozwojową. ju demokracji ludowej, kt,9ra v."1aśn.ie w-e­
Do czego zmierzają te siły~ Zmierzają ·jo spół z.e Związkiem Radzie?kim stanowi 
łJego, aźeby wzmocnić resz~kh f.aszyzmu, r' na.jpotę~n.i·e.js·zą. zapor_ę pr~e.d. impeiri.al1z_ 
zmier.za:ją do tego, by osłabić sojusz an- mem menueckLm, na.1·pobęz.me1sizą gWaran 
glo _ sow.!ecko - amerykańsk•i. Bo czym cję• be.i..p!ecz·eństwa świa•towego~ 

Zasadv naszej politvki zagranicznej 
Dlc:tego niewzruszonymi założ.eniami 

naszej polityki zagranicznej są następują_ 

ce zasady: 
1) Bezwzględne przeciwd:Elałaini.e wszel 

kim próbom odrodzenia niemłeclc•ego 

imperializ~u. ' 
2) Bratnie przymierze -ze ~lązkieią, 

Radzieckim, gwara'ntem niepodległoścł1 

Polski, opoką rozwoju demokracji i ian­
tyfaszystowskich sił w Europie. i na ca­
łym świecle, niewy~erpane łJródło i 

/nadzieja wszystkich sil postępowych ca 
lej ludzkości. (Oklaski). 
3) Współd:r.ialenie ze wszystkimi tymi 

krajami europejskimi, które reprezentu­
ją deDl!Okratję . ludową, wreszcie: 

lj) popieranie wszelkich wysiłków, 

zmierzających do W%11locniienia sojuszu 
::Jtgło • sowieeko amerykańskiego 

: kształtowanie na tej podstawie przyjaż­

nl z de~okracjami anglosasklim.i. 
Dlateg-o dziś przeciwstawiamy się 

wsz.elkiego' rodzaju próbom. rewizji Pocz­
damu Dlatego dziś będziemy czynili wszy 
stkie wysiłki a nasza Partia po.w:tn.na się 

w pierwszym ' rzęd-zie do tego wiel·kiego 
;łzieła wprzęgnąć, 13by jak najszybciej u­
sUIIląć Niemców z naszej ziemi. Dlaitego 
dziś będziemł' się przeciwstawia.li wszeL 
kim intrygom, które mają podważyć ·SY­
steim bezpieczeństwa powo1j•erunego. Ni·eść 

mus.imy prawdę o nasz.ej polityoe zagra­
nkz.n.e•j w masy. Każdy z naszy;ch partyj­
ników, każda naisza 0 1rgant'Zacja, powinnai 
zdawać S(}bie sprawę z tego, źe jest jed_ 
J;l}'l?D z węzłowych zadań, aby uśwJadomić 
tra~ić do p-rzekonam.ia każdego Pola.ka, do 
pnz.ekonam.i1a k:.atdl!go obywait•ela., sprawić 

aby zro-zumi.ał, ze ty.tko ta droga prowa­
dzi do W•ielkc>ści i potęgi Po1lski. 

MusLmy ni•!! sz.czędz.ić wysiłków, aźeby 

wykar-cziować do reszty zestarzałośol 

ko·mpleksu anty - rosyjskiego, kompl~ksu 
którego Msto•ryct111e korzeni.a' są nam wa­
ne, a który w tej chwili je.s! groźnym nie 
bez.pjeczeńs1w~m. lrnanPleks.em, · na kt1ó_ 
tym żeruje reakcja, żerują wrogowie Pol­
ski i W·szys·tko co jest zdflowe, wszyistko 
co jest patriotyicz.ne w spoleczeństwie pol 
skim powinno się zespolić, aby· wyrwa!: z 
ko,rzeniami ten kOllllpleks a•ntyrosyjsk:, 
a.by wykarczować ~zlacheoką megaloma­
nię wy.źs1zroścj która z.a1ruwa :na:sz-e życ-i1e 
polityczne, która chce wykoszilawić naśźą 

politykę wewnętrzną i politykę · zagr-nicz­
ną. Milionowe rzesze obywa·teli Związku 
Radzieckiiego po tej wielkiej woj.nie z ta_ 
kim samym zapałem z takim. samym upO­
rem, z takim samym entuzjazmem zaibrały 

s.ię ,do odbudowy swoich zburzo.n~h 

miast i wsi, z jakim wa.J-cz~y z samoza­
parciem, poświęceniem przeciw hiUaryiz­
mowi. Narody Związku Rad:Ueoki-ego z , uf 
noiśclą, z wiarą patrzą na Polskę ludową, 
Uczą. źe dochowa wi>emo&ci w ,walce o 
trwały pCJkój i be-zpieczelń'9two. I my te_ 
go xe.uiacia, my t&j wiary nie zawiie<iz1e­
my. (Bur.eliwe okia9lci). 

K1lka słów o naszie.j granicy zacho:iniej 
Nasza granica zachodnia to n.ie tylko spra 
wa na.szych praw historycz.nyoh. To nie 
tylko sprawa wyróWlllania. krzyw'd wyrzą­
dzonych nam przez Niemcy. To me rr„1ko 
sprawa wyirównanaa naszych 6trat. Spra­
wa naszej gran.lcy zachodn1iej wyl>i1ega da 
Jeko poża Interes Po•lski. Staje się ~111tere_ 
sem Europy. I ta.k jak w wi·eku 19.:tym 
walka o niepodległość Po!Sllci była ideą, 

która ożyw.Lala wszystkie siły postępowe, 

wszystkie siły demokraty<:zne całej E'l.bI'o· 
py, całego świata, tak jak Polska wtedy 
stała się s'1rob-olem postępu i demokrncjJ 
tak dzisiaj, gr.ani<:e- zachodni.e naszej Pol_ 
ski demokratycznej, ludo~ei. powmny się 

stać ha>Słem i symbolem · wa.Jki całej "=ie­
mokracji, ws,zys~kich s.H postępowych. 

Bo og•rańiozenie ~usactwa, bo obcię­

ci•e paz!-l·rów prusactwu i i.mperiahzmowi 
niemi•e>ekiemu jest sprawą, żywotną, i;stot 
ną i największą dla Polski,' ni·e tyJko dla 
Polski, ale i dla całej Europy i dla całego 
świata. (Ok.la.ski). Tylko takie rozwią.zani·e 

grande zachodnich Polski, ty1ki0 takie okro 
jenie Niem•iec moź,e Ię stać skuteczną za 
porą przed regeneracją zaborcz<>ści. Po­
myślne roo:wiąlf•8lllie sprawy gran.ie zacho_ 
dnich Polski jest oparte o .te si~y, które i'O 
pierają wy±ej nakr.eiśloną przez nas lill>ię 

rozwoju, Dlatego żywotn·e in·teresy PoL 
ski łączą si-ę ze zwyd-ęstwem t.ej linii. 

Dlatego nie ma, i ni.e może być miej­
sca v1 źyoiu politycznym Polski dl•a tych, 
którzy stacziają się n.a dno zdrady ·i upo­
dlenia, idąc na zmowę z niemieckilm im 
pe•rializmem. Do tych dowojów, które 
przytoczył tow .. W.ies·ław w swoim refcra_ 
ci.e, ~hcę dorzucić jeszc·ze dwa._ dokumeai 
ty hańl;ly. 

Haniebna zdrada 
W toku procesu w Noryim.beriłze w za­

piiSkach b. gubernatora generalnego Fran­
Jc,a, zna'1az'1 się do-k.unient, który mam 
przed sob~ w autentyoz•nym tekście n·te .. 
mieckim. W przekładzie po)sk!iJn brzm: 
·on: 

niebn·a zdrada powiilma raz na zawsze wy 
kreślić ·ich. z życia politycz.nego, pt:>winna 
ich napiętl!liOwać jako największyoh zbrod 
ni_arzy woj.ennych, jako współod)).)W1e_ 

dzialnych wspólni.ków bandytóv1 hitlerow 
skich I faszystows•kich. (Oklask:. Wrnwa. 

„Ambas;ioor dr Schumberg przysyła Okrzyki: . Niech ich naró:i osądz,i). 
z Ministerstwa Spraw Zagranicznych gu Nj.e wolno nam ani na chwi•lkę zapomi 
bematorovrl poufną· wiadomość. że lst- nać, źe n!.e tylko w stęchłych zak.amar­
niałaby moilil"NOŚĆ porozum~nia pn:ez kach em.'gracji, ale i w kraj·u !~gnie si~ 

' za~fanago człowieka między polskim zdrada. Wiec.i.e może 5' t}"Dl, ,źe i~tni.e.je or 
rządem emigracji a "rządem Rzeszy'. ganLzaoja· niedo·bitków AlCow!)kioh, któ-

(Okrzyki: Hańba). rzy po rozwią.zAniu AK z uporem trw •1ą 
W tym momencte, kiejy plon~ły tutaj przy swojej zbrodnicze.j dzi•ałalnpś-ci. pTzy 

na u.li-cach Warszawy do·my podpalane braws.zy piękną nazwę:. „Wolność i Nie­
prz.ez niem~eckich ba.rbarzyńców, ki:dy zawisłooć" (WIN), ale pod tą na·zwą kryje 
mordowam-0 tysiące, dziesiątki tysięcy na- się tre·ść, która jest synonimem za.prz.ań_ 
szych braci, w tym mome:ncie w zgniłym stwa i z-d.rady i wysługiWanie się · prnsa_ 
zauł:ku emigra•cyjnym znaleili gję zbrod- ctwu. Rzecz znamienna, że organizacja '"i , I . niarze, . którzy szli paiktować z ni ei·' · - ck im 

1 
ltczy na akcję t. zw. stronnictw u jaw al c _ 

ba~dyckim hHJ,,,~~v;:»~ii'ai rządem. l·a ha_ nyoh. Ten· „WIN·' w jednym ze sw?.ich do 

fraincuskiej). Linia sojuszów Polski leży-· 

południkowo na północy i polu :iniu. DÓ ' 
n.jczego nie doprowadzi taktyka prób 

zbli±em.ia się do Rosji". 

Chyba nie tr.zeba bardzi1ej dobitnego 
dokumentu politycznego cym.izmu i 1)11(kła_ 

mamia. Pod poikostem pu.styoh frazesó o 
pr:q„j-aźml polsko _ ra.dzi.eckiej cmi Btę 

~radliwa age.n:tl\lJra niemiecka. Prowadzo­
na jest krecia robota zmile.r:zająca do ~od­
ważenia tego wszystkiego, co Nairói Pol. 
G<ki uważa za zdobyoz nie-oceniOIJl.ą tego 
wszystkiego, za co Europa przelała poto: · 
kl kirwi. (Ok:!a.sk.i). 

tła m1szym sztandarze - po ói 
'Wchod·zimy w okres karmpanii wyboa. 

czej, V! okres próby sił w e>kres egza.mi~ 

nu tęźyzny n·asz.ej demokracji lsu:dowe~ 
·zaminu tę.żyzny i W}'!Slłlku na.szej Pe '"-t; 
Co będzie osią walki w tycli wybore<:h 
Obliere Polski, jej droga rozwoju. 
o Jak~e siły eię opr:re. 

My idziemy ł nhesl.emy na 
sztandaue pokój. Reakcja ntesi..e woj.nę. 
My wzmacniamy siły, rozwój i dobrobyt, 
reakcja pcha do kata'Strofy. Pod ne-siymi 
hasłami potrafimy :zidobyć wię'ks.zość :na­
rodu, zdoiby,ć 1 nie tylko robotników, ale ~ 
chfopów i •.irobnomieszoz·aństwo mie}.il.ie 
Dlatego, że stoimy na sitra·.źy suwere!lfno-­
śoi • i niepodległf?ŚCi Połski, dlateg<>, U! 
walczymy o pokój, o rO'Z'kwit gospoda.r­
czy i 'kulturalny kraju. 

I jeszcze jedno. Mówią wa.ro' 
kołchozy, PPR - to siedemna·sta rep 
ka. Odpowiedźcie im z całą siłą, mocą i 
przekonaniem: io kłamstwo. PPR - to 
mi-a dla chłopów, PPR - to unarodo 
nie przemysłu, PPR - to systematy ny 
w"zrÓst dobrobytu, PPR - to usza~ow ie 
i.ni>eja:tywy prywa.tnej. PPR - to jednbść 
wszyst.kich tych, którzy chcą 

siły i potęgi Polski. (OklaS'ki); 

Głosząc te prawa- zwycięży y 
My nie chcemy wojny domowej. 

my, ź.e większość ludności obaw:a 
wstrząsów rewolu·cyjnych. Tow. Wie 

w swoim referacie na Zjeździe wska ał, 
że Polska Part!a Robotni.cza wskaz'uje ::>-

kojową drogę rozwoju. 

7 
Właśnie dz/ęki zaobyciu 

demokrację ludową, mamy 
s~ansę w hi;storii narodu, ~eby 
w1iac wszystkie- siły twórcze 
ludowych, tkwLą~e w Narodzie 

vi ma eh 
drogą po-

koiową z 11ni!mięciem wstrząsów r.ew 
cyjnych z uniJmięci-em wo1ny domv 
To jest nasza wieik~ zdob.ycz ideolo z- · 
na. To jest poteżna broń, którą' dni 
nasz Zj·azd, bron, dzięki której potral' Y 
pociągnąć za sobą .miliony. Z tą wycs•rzo 
ną bronią ideologiczną, którą nam ~~je 

Partia pójdziemy w masy, żeby pomieść tę 
prawdę w wielomili·onowe rzeŚze , r 'b<>t­
nilków, chłÓpów i inteligeńcj.:, b s!ał.a s:ę 
ich włas111p.ś·cia. Hasła reak.cji są 'szyte 
białymi nićmi .kła·mstwa, a nasze słowa S"! 
ni·~ane czerwoną n.icią pra.:.dy, za którą 
nasi towarzysze codziennie oddaja swą 
krew i swe życie! Gfosząc prawdę o Pol­
sce ludowej o Polsce, która urzeczywist.. 
nia wi·elowiekowe tęsknoty milionów we 
wszystki-ch za.kątka9h kraju, o Polsce, któ 
ra urzeczyw!stni.a najpięknieisze zalety 
my.tli ·polskiej, myśli nas":ych wieszczów. 
Gł0«ząc tę prawdę w_ ńiasy zwyciężymy! 
{Ok.la.ski), 

.Artretyzm-Reumatyzm 
IJSllW!ljq 

ZIOŁA 
„REUMOSA.' 

f MAGISTRA . 
WOLSKIEGO 

Do nahyci,u w aptekach 
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prokuratorzy w· Norymberdze 

Dl 
• rw11 

:przelana w Polsce z winy hitlerowców, 
.swe 

okupac)i 
odbicie w polskim akcie oskarżenia 

1 

Wczoraj o godz. 16-ej, w sali Tecre. ... , 'Woj­
ska Polskiego odbyto się- zgromadzenie publi­
czne z okazji.. przybycia do Łodzi przewodni­
czącego polskiej delegac;.ji na procesie w No­
rymberdze ob. Stefa.11a Kurowskiego. 

Zebranie zagaił prezes Sądu Okręgowego 
-ob. Ruc1nicki. 

„Okręgowa Komis_ia Badania Zbrodni Nie­
miPckich zajn111je się zbier<'.ni·;.:m dokumentów, 
które 7<»;hi/ p-zedi:tmdo!'e na procesie w No­
ryn·,.,rr\ :!'. Q-j-:itti;O zebr~.n o C'l1Y szereg no­
W}°.:1\ r\ ni·· '11" "fAw, v•s;ód który~h na Juwagę 
za<-,1pH1, · 4 śv· · ... \,1c~:-c.,;, 7.e nie An In. n;e \V;nver 
· ·yly n•:r·~c1rrii Die~•vs<:ych morder~tw niemiec­
:dch. Pi<!rwszy111i o'i!urarni morderców hitle­
rowskkh byli cl;ony _ dorośli c!zieci ze 
•;zpitali '}svc:, iatrycznycl!. 

,,Otrzympliśmv dz!ęl'i zja?idowi lekarzy­
psychiatrów w Twor!;ach wi_e!e dokumentów, 
llówiacych, jak się odb~•\valy „m~ .v!dacje" 
'•7flłal! dła mtty:;!o\'•o chorych. Chwytano ich 
wywożono grupami do lasów i tam rozsłrze­

•t\ _ano. Nie czynif0 tego geshlpo nrii SS. jak 
1•s:lt: m11w1c na procesie n9k<irzeni, le(;z 

···~ ~za}nl tolnierze Wehrtnnćhlt!,· Lekarze 
temieccy nie rea~owali na to. Jeden z obce· 
t7h na zjeździe lekarzy zapoz.n?!ł nas z ta­
m foJctem: nowy k'ierownik szpitala r Nie-

aiec zohaczywszv malą dziewczynkę-'Ó szcze­
gólnie zn' ~ks>:talconej czaszce, zażądał spiry-

~ tusu i sloika. by móc przesłać Jej mózg do in· 
styhtht w N;emczech jłlko o!caz. Na rep.likę 
lekarz.a Polilka, że przecież dziewczynka żyje 

i ciesz)' się najlepszym zdrowiem fizycznym-
vzruszył ramionami. 

„W i·n·nym szpitalu - niemieckie kierow­
nictwo postanowiło wyl'!lordować wszvc;tkich 
chorych, clloć byłyl to niEletnie dzieci. Te w 
przedziwnym przeczuciu, grożącego lm niebez­
piecze(;stwa rozbiegły się po polach l pocho· 
:Wa.ty. Urządzono na nie formalne łowy. Jedn:i 
ukrvla się w szafie przy pomocy kogoś z 
ooslugi, lecz jakiś gestapowiec zna1azł ją tam 
Chwycił i wyrŻucił przez olmo. · 

„Te wszystkie fakty żosianą dołączone do 
akt sprawy na procesie Norymberskin1. Obec­
nie oddaje gJ.os ob: prokuratorowi . Kttrow­
ski'emu. 

- Kilka tygodnL temu - zaczyna rrok. 
Kurowski - swój referat - 1 cdbylo się tu ze-
branie, na ':tórym daliśmy wyraz swemu za­
niepokojeniu, że Polska nie bierze udziału w 
sąjzeniu z': rcdniarzy wojennych. Na~z głos, 

żądaj;cy ••Jzialu Polski w procesie nie pozo. 
~~::< tez echa. Chcę was zapoznać, obywatele :>: 

tym, co i:am udalo się zrobić za ten krótki 
okres uczestnictwa naszej delegacji w proce-

zainteres9wanych kół - angTp - $a'skich, _ które faktyczne uznanie naszej delegacji,. walczyliś-1 czasu, wyznaczonego oskarżycielowi radziec­
pewnym faktom usiłują ·nadać swoistą per- rhy o prawo prztbywania. na pr()Cesie aż dó kiemu na · korzyść Pols-ki i Czechosłowacji, by 

spektywę. zak011czenlal Nasze materiały wzbudziły zain· ie~ przedstawiciele mogli poruszyć bezpośred-
- My musimy czuwać. - woła mówca, bo te;esowanie I dzięki temu otrzymaliśmy prawo. nlo swoje sprawy. Anglicy i Amerykanie nie 

my 'dobrze wiemy, co znaczy hitleryzm. Spra·- pobytu i miejsca w hoteiit, a więc faktyczne u.- cł1cie1l się zgodzić, twierdząc, że to stworzy 
w!enłiwość wymaga, by przed sąd.żącym try- ' Z11anle naszej delegac}i. Należał-O jeszcze u- precedens i że- ....,.i:zyscy prz,edstawiciele ma­

bunafem nic zabraktO' głosu najbardziej po- zyskać uznanie prawne. Włele musieliśmy cho• {ych państw zażądają dla siebie głosu. Spra­
krzywdzortych - mniejszych państw. dzlć. Ameryka:iie są nieufni, ale zdoła!iśml.r wa ta została odłożona do czasu uzyskania 

Zapoznając się z aktem oskarżenia zap. ;:w- • przełarua~ nieufność i nasz udział w proce~te I ~pe. cia~~1~j instrnkcii o.d .mocodawców .. ~'1ii;:dzy 
ne każdy z was, zadawał sobie pytanie, dl;:r- został zagwarantowany aż do Jeg9 kotka 'w 111nym1 1 w tym wlasme celu prz:io:byhsmy do 

czego tak mafo miejsca poświ~ca się w t:!Jm sposób pr'awlly. Odtąd zaczęto nas traktowa~. j kraju, by uzys~ć przez ministra Rzymows­
Poisce. Umowa w Mi~dzynarodowym Trybu- jak~ iaktycznych przed~tawlcleli Polslii i tyc.b. , kiego poparcie dyplomatyczne. 
nale \Vojennym została zawarta w okresie, gdy którzy dalą miarodajne informacje o sprawach Jeśli chodzi o to, że proces cią~r1ie się zbyt 

dogorywał „rząd londyf1ski", a rząd tynll:za. Polski. dtugo, chcę powiedzieć, że proces w Norym-, 
.!OWY nie był Jes~cze. przez pań~twa uznany, - Z kolei przypuściliśmy szturm do prasv, berdze ma za zadanie nie tylko skazać oskar­
Nasze materiały leia!y w Londynie i czekaly której prr:erlstawlcielom zwróciliśmy uwa·:i;ę, żonych, a co ważniejsze napiętnować przed 
na tego, kto je zużytkuje. Akt oskarżenia ze że ttieobecność rzeczników mniejszych pań~!w cał:vtn światem pewne metody i pociągnięcia 
stawiony był poomacku. W tym paukciP, może wykorzystać obrona dla twierdzenia, ie oraz odsłonić kulisy pewnych poczynań hitte­
gdzie mowa byfa o Polsce. Muszę was, sn- jeśli państwa małe nie zglaszają swych pre- rowskiego systemu. Jeśli świadkowle oskarże­
no,\.ni obywatele uspokoić, że te braki. w !!k- tensji, to. widocznie nie tak już strasznie wy- nia, zasłuże11l oficerowie i generałowie niemlec 
cie osk:lrżettia są uzupełnione. I<ażda kropla glądało, jak się mówi w procesie. cy mówią o tym, że gdyby w okresie Mona· 
krwi. każda łza znalazła w nim swoje odhrcle, Prasa poszła narn na rękę, co mialÓ ten chium utworzony został blok między Anglią, 
d:r.ię!d dopuszczeniu nas:lJll delegacji. wynik, że drzwi się u nas nte zamykały, gdyż Francją I ZSRR, że gdyby AnglJa i f'ranc)a 
· Poiechali~my do Norymbergi, by •zloży.w ciągle zławlall sil} u nas referenci poszczcgól· zechciały bronić Cz.echoslowacll, to wojny by, 

szy nasze materiafy, wzbudzić żywszę ninłe·· nych działów aktu oskar±enia, by swoje n1a- nie było, - to riiech proces trwa i niech ula-' 
resowanie sprawą Polski i zdobyć scb1e miej- terif!.ty, że tak powiem, impregnować, przesy- wnl , jak najwięcej takich rzeczy, które staną 
sce, choćby obserwatorów. 'V Nory 1nberdze cać naszymi materiatami. się nauką dla twórców przysztych dziejów 
ieST bardzo ciasno i ilość miejsc .jest ści~le Na tym nie poprzestaliśmy. Nauczeni ·do- państw. 

ograniczona. Przede wszystkim roztmczęll5 .\świadcteniem, chcieliśmy s}ę zaasekurować Na zakończeńie oh. Kurowski odpowiedział 
my walkę o miejsca ,o dach nad gtawą, by w w~zechstronnie. Delegacja r~dziecka oświad- n;i caly szereg. pyta11, 
ten sposób zdobyć 'sobie, ieśll nie wawne, to czyta ńam, że skłonna jest odstąpić część z mzwiązało się. 

MlE ZIECI 
Część chłopów, obałamqcona przez. agitatorów _'reakcji, nie odstętwia 

ty;ngentu mlecznego, lecz sprzedaje je na wolnym rynku. 
W dniu wczorajszym z inicjatywy wojewódz-1 i na wolnym rynku dla szabrowników i speku- potrzebne jest mleko, aby kupić zapalek czy 

kiego inspektora do spraw dostawy i rozdzia- lantów mleka było dość, a matki robotnicze soli, ale zabicr~ sie- mu ' zaledwie 10 procent. 
łu mleka, ur Nekrebeckkgo, odbyła 'się w ';.Vy- urządzały demonstracj.e w \Vydziale Aprowi- Wiemy także o tym, że na wsiach pracuią lu. 
dziale Aprowizacji i Handlu Zauądu Miejskie. zacji, Zarząd miejski w dniu 7 grudnia rb, wy- dzie, którzy maią na celu pokłócić wi.eś -z mia­
go w łodzi konfcren'cia z udziałem przedstawi· dał instrukcję Milicji Obywatelskiej, aby rekwi- st~m i agitują, aby młka nie odstawiać. Ociy­
cieli prasy i stronnictw politycznych, w spra~ rować mleko ~ wolnego handlu, pochodz;ice z wiście część zbałamucbriych folników daje te­
v.-ie dalszej gospodarki mlekiem na terenie I.o- terenu Wielkiej Lodzi. mu posłuch i tym podaiemy do wiadomości, że 
d:d. Zarząd miejski starał się, aby dać ~leko Aby uniknąć niezdrowych pogłosek i ko- mieko jest rozdzielane sprawiedliwie, zgodnie 
dzieciom do lat szcśc!u. Potrzeba na to dz.icn. · mentarzy,, zwołano wczoraj 'konferencj.ę z przed z interesem Państwa. Mleko, odpierane przez 
nie około 24 tysięcy litró\~. Z tego 17 tysii;cy ~tawicielami prasy i partii politycznych, ab)' ·M. O., przewożone jest do Zlewni Miejskiej i 
miały dostarczyć powiaty: ,Brzeziny, Łask, Łę- uzgodnić z: nimi tę sprawę i podać do publicz- rozd.zielane do sierocińców, domów dziecka 
czyca, Kutno, Łowicz, Piotrków i Lódt, a resz- nej wiadomości, że al{c:ia powyższa nie ma nic i matki dla dzieci robotnczych na kartki apro-
tę teren Wielkiej Lodzi.

1 
wspólnego z ograniczeniem wolnego handlu, wizacyjne. 

Okazuje się, że dostawa mleka kontyngen- a tylko. i jedynie wywarcia presji na opiesza- Ostatnie zarządzenie, aczkolwiek 
towcgo daje słabe wyniki. Wspomniane wyż.ej łych i zaległych z odstawą kontyngentu mlecz- miłe, a wri;d nieprzyjemne, to jednak ze wz~lę. 
Powiaty miały na przykład w listo:Padzic do- · neg

1

0. Mleko rekwirnie si"· lud7.iom, którzy nie " du na znaczenie tej akcji dla dzieci robotni. 
starczy~ około 690 tysic;cy litrów, a dały tyl~o mo•ą się wykazać spelnieniem obowiązku . 

"' czych, dla zakładów opieki nad dz;ieckiem, na-
29~.438, co stanowi <ilkolo 43 procent: Dane li- świadczeń mlecznych, poza tym wszelkim po. sic. 

Zaititeresowanie spolei;zeń~twa stawia czbowc :z:a m-c giu~zieft ptzedstawiają się je. średnikom· i handlarZ'Q.?!l.. · Dl~ usprawicdliwie­
przed nami pytanie, czy proces rzeczywiście szcze. gorzej, w wyni,ku czego od kilku dni nh tego kroku ·i uspokojenia opinii publicznej 
posiada tak doniosle znaczenie, że brać w nim wstrzylllano wydawanie ml~ka dla dziec.i .robot- wsi, przypominamy, że zgodnie z ost~tnim roz- mleka z terenów Wielkiei Łodzi, należy się jc­

utlzial ' jest dla nas koniecznoocią. Niewątpli- niczych. porządz.eniem Rady Ministrów, gospódarz oho- dnak śpodziewać, że i władze wojewódzkie za. 

leży powif:nć je z uznaniem. Zaznacr,amy tu, że 

zarządzenie dotyczy nara;:ie ·rekwizycji tylko 

wie tak. To pierwszy tego rodzaju wypadek Jednocześnie na wolnym rynku po 20 czy wiązany .iest 4ostawić od krowy 200 litrów mle- prow~zą ie na s,vfoim terenie, Obowiązek mu 
sądzenia sprawców wojny_ 25 złotych za litr mleka iest dość. Ale wiado- ka rocznie, co stanowi zaledwie 10% rocznego 

· mo, że robotnik nie moż.e sobie na t.:iką cen" udo1·u. BioPc pod uwag„ spadek udoju w i być spełniony, tym bardziej, gdy jest obmy-
Sa_d odbywa się w imi~ owych ~asac!, kto- .,, .., „ , 

P l.ć Z d · d · P · k 'ś · · 1 · h ś1ony sprawiedliwie i całkowicie do spełnienia re mają za podstawę ..no~'e stosunki między ozwo 1 . go me z rozporzą zemem rezesa zw1ąz u z przeJ ciem z paszy zie onei na suc ą f 

narodami, oparte na sprawiedliwości i pokoju. Rady Ministrów ' z dnia 31 sierpnia· 1945 r. w okresie zimowym, tj. od 1 października do możliwy: 
Myśmy, z.byt wiele ofiar ponieśli w tej woj- (Dziennlk Swiadczeń Rzeczowych nr 20 :: dnia l stycznia, olaowiązuie odstawa 40 litrów ----·-------------'!".--
nie·, zbyt wiele wysiłku wloiyli w dzieło s września 1945 r.) wolny handel i:nlekiem na od jednej krowy lub 100 litrów od dwóch. Ku.' 'p. ~on zast~oczy· 
trwałego pokoju, by to co się .obecnie dzieje terenie Rzeczypospoliteł jest niedozwolony aż 40 litrów mleka na 3 miesiące każdy oqsła- „ .. 
w Norymberdze miało być dla nas obojętne. do całkowitego wypełnienia przez wieś kontyn- wić może i powinien, h.oć przecież nie wypada 

l gentł mlecznego. Przynomniał także o tym Pre- ło nawet pół litra dziennie. Uważamy więc, że 
~roces norymberski daje moż iwośĘ ścisłe- • 

I. - 1• b zow~·"t'a h"isto ·i o"'t zydent m. Łodzi w ogłoszeniu z dnia, 2 grudnia ilość taka jest możliwa do osiągnięcia i na-rro za11ą 1zowama zo ra "'" n „ a- , . _ . . . _ . 
"' · br. m1eJ5cowe1 prasie, odnośnie terenu W1elkic1 prawdę trudno tu wie~ wytłumaczyć. 
tniegJ ćwierćwiecza. Trybunał międzyna.ro<lo-

ł.odzi, Ponieważ iednak nie poskutkowało to I Rozumiemy bardzo dobrtc, że rolhikowi 
wy, obok kP.'o, że sądzi, studiuje równiet, 

.__. UIJflllllJIHlllJUllllłlllfllllllflłllltlltlUllll.llllllllllllllftllllłłł1111HlJJllUHlllUI}llłflUlllU11Jllllllfllltulll\llllllłlfllllllllfJllłllllł1Tllłllf111TiłUIUll(lfllll1111ł11fllUU1111Ulll~HllllU1111łllJlllll1111UlllUłlll 

gdyż uczestniczą w procesie nie tylko prawni-
cy, ale i uczeni Rosji,, Anglii, Amerytd, Francji 
i innych państw - psycholodzy, ekonomiści, 

profesorzy prawa, a nawet pe.dagodzy - stu­
diują historię Niemiec i wyciągają wnioski z 
materiałów,- reprodukowanych w Norymberdze. 
Chodzi o to, że historia doby obecnej staje 
się nauką · pa(rstwówą, a na procesie poddane 
zostaną analizie pewne procesy społeczne i 
państwowe. Na tych analir"l.Ch będ7le się u~yć 

jeszcze nie została ustalona 

mf-Ode pokolenie. I 

LONDYN (BBC). Na posiedzeniu podko. 
miSji Komisji Przygotowawczej organizacii Na­
rodów Zjednoczonych, obradującej w Londy-

Be robocie "' Anglii 
LONDYN. (PAP). Agencja Reutera donosi, 

. ' że w ostatnich 3 miesiąca<:h liczba J,lezrobot-

W dalszym ciągu swego pizemow1enia 
'mówca po4kreśla ,zupelnie odmienny od na­
szego stosunek angfo-sasów do Nlemców. 
Angio-sasi nie odczuli na swoich plecach cię­
żaru wojny, nie ujrzeli właściwego oblicza nych w Attgłii, podwoiła się. Do8ć bezrobot-
hitleryzmu i są skłonni traktować Niemców nych na dzień 15 czerwca rb. wynosiła 102,168, 

tak, jak po tamtej wojnie; to jest jako w nor- a na 15 października rb. wzrosła do 232.537 
malnej bitwie zwyciężonych wrogów. Jesteś- zarejestrowanych bezrobotnycll. 
my. świadkami prz-cm.}:ślnej ~gita-cii' pewnY,ch. 

nie, rozpatrywano w dalszym ciągu sprawę sta­
łej siedziby tej or~anizacji. Na sobotnim po­
siedzeniu przemawiał min. spraw zagranicznych 
Belgii - Spaak, który wypowiedział się sta­
nowczo za utW,orzenicm siedziby organiza.cji 
Narodów Zjedn.oczpnych w Europie ~ w sto­
.Hey jednego z mni~jszych państw. nie w gratił­
cach wielkich mocar~. które mogłyby Wpły­
wać ·+byt silnie na organizację. 

Według „Observera" Kanada, Polska. Bel­
gia i Holandia wypawieddały się za Europą, 
Chile, Chiny i Australia - za Stanami Zjed. 
noczonymi. Głosowanie w łei sprawie odbęd·zic 
slt w~ wtorek lub środ~ 

Niektórzy czytelnicy „Głosu Robotni­

czego" przeoczy li lub zapotniiieli wyciąć 
jeden z kolejnych kuponów gwiazdkowych. 

ŻeQy temu zaradzić i nie po'.!bawić nikogo 

możliwości udziału w · losowalliu, gwfazd· 
kowym, daje.niy dziś 

KUPON ZASTĘPCZY, 
który będzie zaliczony za każdy brakujący 
numer kolejny. 

Komu więc brak jednego z dotycbcza­

!lowych kpponó.„ kolejnych, powinien wy 

ciąć i uzupełnić brakuiąpy k u p o n em 
xastępczym. 

AKCJA GWIAZDKOWA 
DLA DZIECI CZYTELNll!:OW 

„GŁOSU ROBOTNICZEGO" 

K 1 U Po N Nr.X 
Wyc:ią6 i zachować. 



dla żołnierzy 
W zwi;p:ku z nadchodzącymi ś'więtami Bo­

::cgo Narodzenia Towarzystwo Przyja,ciól żoł­
nierza w Ło(~;:;, chq c ur::ą dzić gwiazdkę na. 
~;:ym zdcmob1lizcwan ym żołnierzom, pierwszi) 
gwiazdkę w wolnej Polsce, no sześciu• latach 
walki ::. o u;>antem, zwraca si ~ z apelem do ca­
łego spułcczci1~twa o składan i e ofiar w każdej 
pbsfaci. 

( 
Członkini<; :1aszcgo Towarzystwa, zaopa-

trzone \~ odpm,iedPic zaświadczenia, przepro­
wadzają n:i mieści e zbiórkę ofiar i .datków. 
Prócz tc!!'O prosimy o składanie darów w każ­
dej poshci, 1-.c::po;;re<lnio w naszym :;ckretaria­
cic, ul. Piotn.owskn 97 I piętro o·d 9 rano do 17. 

I-h~km na~zym: „Pamiętajmy o doniosłej i 
pal;,:ccj spr;>wie, o pomocy dla naszych zdemo­
bilizowanych bohaterów'·. 

Zżrz~d T. P. Z. w Łodzi. 

: 
(.. 

Gt;OS R'OBOTNlczy 
~~~--------------------------------------------~------~ 

Centrala "'(ęqloH1a zape11Wnia: 

a· w· tod i ni 
Transport jest już nieco lepszy. - Kradzieże jednak łrwajq 

W ·chwili ob.ccncj, gdy zim;i rozpoczi;ła si~ transportów W~i;lowych stoi tam i oczekuje na j Przesyłanie nielegalne węgla ze Sląska do 
na dobre, najważniejszym zai;adnicnicm, wysu. dalszą przesyłkę, a w międzyczasie węgiel ten ' todzi jest surowo zw~lc::ane przez .Centralę 
wającym się na czoło wszystkich spraw jest jest rozkradany. Elektrownia Łódzka ma „za- Węglową. W ci<}gu ub. mi.csiąca przeszło 50 
:zaopatrzenie przemysłu i -ludnośd prarnjącej korkowanych" 5.100 ton, które zostały wysła- wagonów z nielegalnie zakupionym na Sląsku 
w węgiel. Z wielu fabryk napływają alarmują- ne do Lodzi ~ czasie od 4 do 10 bm. Trans- węgleh1 zostało zatrz:ymanych w Łodzi do dys. 
ce meldunki, grożące, w razie niezaopatrzenia porty te do dnia dzisiejszego jeszcze nie na. pc;izycji Centrali. Węgiel ten zóstanie przydzie. 
kh w węgiel, unieruchomieniem produkcji. deszły. , " loriy stołówkom i ludności pracującej, jako do- · 

Normalne spożycie 4zicnnc wcgla przez Kilka ::akładów przemysłowych , które JUZ pełnienie brakującego· węgla reglamentowe. 
przemysł łódzki wynosi 3,5 tysięcy ton. Ze były częściowo zatrzymane ::: braku węgla, jak go. Centr.1la \'\fęglowa, prowadząc ścisłą kon. 
względu na tr~dności transporto{vc ilość ta nic na przykład „Gentlemen", otrzymały po kilka- trale; nadchod::ących transportów, zwalcl'Y 
jest dostarczana regularnie i zapotrzebowania dziesiąt ton na uruchomienie i utrzymanie pro- „prywatną inicjatywę" paskarzy, którzy wyjeż-
ni• są pokrywane. dukcji. dżali na Sląsk, zakupywali węgiel i po opłace. 

Ze źródeł rniarodainych dowiaduiemy się, Stwierdzono już wielokrotnie i nadal się niu łapówek urzędnil·om kolejowym, otrzymy-
że od końca listopada br można jednak zano- stwierdza olbrzymie kradzieże1 węgla podczas wali wagony do przewozu węgła dla celów spe. 

7arząd Centr...tny Państw. Urzędu Repa· tować dużą' poprawę w podstawianiu wagonów. transportu. Każdy wagon węgla sortowanego kulacji • .M.et~dy te zóstaną definitywnie zwal­
!ri&cyjnego w l:.ccl;i u l. P.iot rkow:i ~ 29, Na skutek pewnych posunięć Komisii Rządo- jest okradany. Przeci~tnie '20 procent transpor- czone. Sprowadzaniem i rozprowadzaniem wę­
ogłas:i:" p r zetarg n ieogranicz.ony na dosta wej dla spraw transportu nastąpił-o polepszenie towancgo węgla ginie w v.·orkach węgl~kradów gla~ zajmuje się fylko Centrala Węglowa i ża. 

wę: w tej dziedzinie. S<i pewne trudności, spowo- i potem jest sprzcdaw'!ny na pasek w cenie den wagon he:z wiedzy Centrali nic może być 
4 kompletów agrngatów pompowych · _,,... 

do pobudzai!lla ob!egu cemtr. og:rz·ewania 
dowane brakiem parowozów. W Tarnowskich 5 tysie.cy :złotych za tonę. Najwięcej· kradzieży użyty do transportu węgla. 

wodnego, skfa .:lający się z pompy, odśrod Górach i Łazach stacjach ąyrekcji Sląskiej po-
1 

jest popełnianych na terenie węzła łódzkiego, W-najbliższych dniach przewidywa~ 
kowej o wyctajnośc i o,ko11'o 420 liotr na mi- tworzyły się tak zwane „korki". Wielka ilość szczególnie w Widzewie. • · w~dawanie. węgła na kartki dla { ludnoścl pra-
nutę wody gorącej przy ca'1kow.itym man9 m111111111111111111u11111111m 111111111111111111111unM1111111n••u1111111w ~ 111111111111111 : 11111111111111i1111111111111111111111111111t1h11111u11nu111111 1 1111u11111111 11 1111111mnn1111111ur111111111111111111mmu11111 
metrz. wysokości i podniesien. słupa wo- cującej w Łoc}zi. Wydział Aprowizacii i Han-
dy 12 m.b. i średnicy si>ania 82 mrn. &red- Teatr. nJUZqha i §Z.tU,hO dlu ma do dyspozycji węgla na przydziały ok 
nica tłoczenia 76 mm. waz silnika elektry ...1. ' 6 tysięcy ton i koksu ok. 8 tysięcy ton. Prze. 
oznego 2201380 volt, mocy 3 HP krótko- TEATR W. P. TEATR Komedii Muzycznej „Lutnia" Naw-
zwartego. · daje w dniu dzisiciszym 25 przedstawienie ko- rot 27 z powodu zmiany la.kału na Dom widziany ko17-tyngcnt na grudzień przydziału 

2 komp1etów ~grega:tów pcmpowyich mcdii Rcne Fauchois „Ostrożnie, świefo malo- Kultury Robotniczej, Pi-otrkows.ka 243, opału dla ludnoścl miasta ,wynosi 16 tysięcy ton 
'jak wyżej o wydajno.śc.i 840 litr. na miJil. wane" • z udziałem . Jacka Woszczcrowicza, Go- przedstawi·enia nara:zii-e nie odbywają się węgla i 10 tysięcy ton koksu. Brakuiąca ilość 
12 im. słup wody. Si·lni:k 220/380 v . mocy dlcwskicj. Tczicrskiei, Ł;ibuńskici. ł.uczyckiei. • Kierownictwo Teatru 
6 HP iśrednica ssani.a 110 mm. tłoczer.ii e I Mrozowskiej, Bur.aiskic~o. Malrszcwskicco i --o-- węgla przydziałowego zostanie sprowadzon 
100 mm. Modrzcwskic~o. W piitek po raz pierwszy . w ciągu najbliższych kilkunastu dni. 

4 :kompletów agregatów pompowych ,.Wese~e Figara". ~eaum~rchais. Reżyseruje K. Kina · Re;isumuj~c. mQżna stwierdzić, że :zapowi 
do :pr.zetłaczani·a kondensa tu. składaj. s.ię Rudzki. dekoraCJe 1 kostiumy. O . Axera. Obs.l- , „Polonia" (P ;o tril:owska 67}, „Tęcz.a•' da się w grudniu poprawa sytuacji zaopatrz 
z pompy odśro:tkow-ej o wyd. 200 litr. na d.J.: Grab.cw~ka Borecka: Jc;_zicrska._-Ro!'°anów- ' (ul. Piotrkowska 108) „Szalony lotni'k'" (Wa 
mln. 11..'"Qlldens atu gorą;cego przy całkow.it. ~a , D~m:cck~ •. G_rabo~vs~1. ~rasn~w1ec~1 . Kwas Jery Czkafow" „Wisła" (ul'. Przejazd Nr. l) nia przemy~)u i ludności w węgiel. Transp 
ma.niometrow.ej wy~ckioścl podnoszeinia 15 . ~~w~k:, Łai;imsk1, M1ck1cw1cz Pilarski. Skul- „Stylowy" (ulica Ki:!ińsl: i eqo Nr. : 23) K'. c dy kolejowy na terenie Dyrekcji Łódzkiej już. zo-
m. Głupa wody, średnica ss.iiin:ia 50 mm. S1'1 1 Wołłcrko. jesteś zakochana•', ,,Bałtyk" (ulic:i :-.Tamto· stał znac::nie polepszony, Z chwilą rozprowadze 
średnica: tłoczni·c SO IJ'Illlil, z ~i•lnikiem ele_ TEATR POWSZECHNY TUR . wi'cza 20), „Gdynia" (Przeiazd 2) „Pojedy_ nia ::atrzymanych transportów. na terenie Dy-
ktrycz. 220/380 volt mocy 2 HP. krótko- nek". „Włókniarz'' (Za wa izka J6) i „Hel'• rekcji Sląskiej sytuacja jeszcze bardziej się po. 
zwartego z j!Z'olacją przeciwwilgoci.ową. D:dś „Pan Jo~ialski" Fredry z Zelwerowiczem (Leg:onów 2-4) „Tajemnica panny Brinx". 

8 ocompletów agregatów do pobudza· Groli<:kim, Dąbrowską, Rachwalską, Tymow- „Robotnik•' (Kilińskiego 178) „Zdobywcy lepszy. Nalcż:y się spodziewać, ±e w bieżącym 
ni.a wcdy gorąc·ej, składa•jący się z pom- sk,ą, Bq;urkim. Borowskim, Pietraszkiewicz.cm Marokka". „Wolność" (Nap l ór:.::dw,kin ·łO 16) miesiącu dostawa węgla zostanie powiększona 
py odtrodkiowej -0kot.o ·200 mr. ·na \ mi!ll. wo i Szubk<J. Od jutra role tytułową ob'!jmujc i „Roina" (Rzgowska 84) „Była sobie dziew. o kilkadziesiąt procent i żadnemu zakładowi 
dy gorącej . przy ca•l:kowi tej wys. to m. słu Hc!lryk Szlctyński. \V sobot~ · „Pan Jowialski" czyna". „Prze?wicśnie" (ŻMomskieqo 74_76) 'pr::c 111yslowcmu nie będz:k . groziło unicruchn-
p a W"':ciY oraz silnika elektryczn,„n0 b6t_ obchodzić będzie iubileus:: pi~ćdzicsiąte~o ~,świnlanka i pastuch'', „Tatry" (S,enkie_. d b k ł d 

"' "I"' d "'' ób h d k" k in1·-enie, spowo owańe ra iem wi,:gla, a , u -kozwaTrego 220/380 volt, mocy p i, HP., prze stawienia. w pr ac po ·1erun iem re- :v-ićza 40), „Otiy Alpejskie", „Zach'ł1a" 
· k" · st · I D · sk · S · (Z · k 26) G n· • M ·' (R d ność miasta ofrzyma wszystkie przewidziane śrein'i.c'a tłok ssących i tłoczącyi;,h SO mm. zyscrs 1m an•5 awa aczyn. 1ego „ w1erszcz g1.er~ a 'P:• un9:a- ,n·, ," uza u a 

Szczegóło·we .ilnformacje otrzymać moż za kominem" ~~a_.__ P11b1amcka) „ . 10tr P1er';IV'SZJ' · przydzialy. z. 
na w Zar.ządz i·!! Centralnym PUR w Łodzi 
J>Jiotrkows:ka 29, III pię\ro Wytlzia·l Etapo-. 
>vy, Cdd.ziaił Techniczny w gcdziinach U-
irzędowycih. · 

Oferty nal-e2y slt!ladać w kopertach za 
la:k-owamych z n·ap ls~m: „Oferta na do!l!ta_ 
wę agregatów w Sekretariaai·e WydZliału 
Etapowego Pań·s ·tw. Urzędu Repatriacyj.ne­
go w Łodz.i ul. Piotrkows.k•a 29, f1l piętro 
-- do dnia 20 gruinia 1945 r. „ 

Otwarciie ofert na·stąpi w tym samym 
dniu o go.dz. 11-e1 . · 

Panstwowy Ur.ząd RepatrLacyjny za-
strzega sobie prawo wyboru oferenta. 

Naczelnik Wydziału Etapowego 
Państw. Urzędu Repatriacyjmego 

(.) E. WitczGlk. 
10 grudn~ 1945 r. 

UWAGA PPR DZIELNICA 
GÓRNA LEWA! 

Dnia 12 bm. w środę o godz. 17 odbę~ie 
się zebranie komórek terenowych PPR dzielni-

SZNUROWADł.A po cen·aoh hurtowy-oh po 
'Y Górna Lewa· w lokalu komitetu dzielnico- leca „Rekla•m3:" Piotrkowska 46 w podwó-
wego. r:ru. 

W tk. h h ł k. . KETTELMASZYNĘ --::-:: zczeoi3rkę, ·inną: na-
• szys 1c naszyc cz on ow wzywa się, wet uszkodz.oną orywatnir:> k11pię . W:ólcz'an-
do obowiązkowego stawiennictwa pod rygorem ska 13. Do:i:orca. \ 
partyjnym. PRAC O W N I A o.rfopedycznego obuw.ia 

11-go Li•stopada 19, w podwórzu. Cepowski 
Komitet Dzielnicowy PPR Górna Lewa 

/ 

Z DOMU PROPAGANDY PPR. 

RADIO - naprawy przeróbki fachowo, so_ 
lidnie. K. Pietrzak. Łódż, Kilińskiego 86. 
MASZYNY do szycia różnych systemów. 
Rowery_ Kupno. Spr:t.edaż. Naprawa. Części 

SKRADZIONO kartę · repatriacyjną orzecze 
nie 3306/RP. na posiadłość ziemską i kuż­
nię wyd. przez PUR. w Łodz.i na nazwiJsko 
Płuciennika · ĄntOIIliego. Nytych pow. 
Gdansk ul. Gdanska 12. 
ZGUBIONO·--:-kartę--z-a_m_e_J_d_o_w_a_ru_·_a __ S_o_b_a_-

sz czyk Ireny ' : So.baszczyka 'Józefa . Pabia­
nice, Legionów l. 

ZGUBIONO pa:lcówkę, kartę i:-epatriacyjną 
i akt ślubny na nazwisko Kaczmarskiej 
Stan: sławy, Senatorska 36/13. 
SKRADZIONO paków.kę, legit. z~a:w. 
,i kartkę reje0stracyjną z RKU. na nazwisko 
Tosik Antoni. Sanocka 20/30. · 

Warszawski Gabinet Kosmetyczny 
„A R '1' E" 

ł.ódź, !U. Rościusz:ki 93, m. 16, tel. 1lt8-SO 
F:irbowanie brwi .i rzęs, włosów . Pielę­
gnacja cery: usuwanie wągrów, broda­
wek, kurzaj ek, piegó-w, łupie żu, śladów 

W Domu Propa~andy PPR dn. 15 grudnia 
br. o god::. 18 profesor tow. Tózęf Gerez wy­
głosi odczyt pt „Możliwości gospodarcze w 
demokratycznej Polsce". 

* ' 
** W Domu Propagandy PPR. ul. Piotrkowska 

zamienne. Igły. Piotrkowska 70. w podwó~ DNIA 7. 12. br. skra-dziono torebke z do_ 
rzu. Rędzia, wodami osobistymi . na na'Zwisko . Sabiny 
KUPUJEMY materia-ly kr;t'Watowe«X popeli- Guz.iii.ski-ej.. nomin'ac.te na sklep Pomo:ska 
ny koszulowe. Wytwórnia krawatów. Piotr- Nr. 7, kwity komorniane i opłaty w Wy­
koweka 136. d:ziaJe Przemysłowo _ Handlowym. co ni_ 

po ospit or1z zbytecznego o\v łosi enia 
lamp & kwa:cowa. 1 ' 

262, została uruchomiona czytelnia pism co­
dzicn.hych j periodvków z kraju i zagranicy. 
Czytelnia czynna od godz. 10 do 12 i po po­
łudniu od godz. I t - 20. 

K ino ,,POLONIA.'' ./ Kino „,TĘCZA" 
Piotrkowska 67 / Piotrkowaka 108 

Początek seans ów : Poez11tek sea1uów: 
\v dni powszcdoie o godz. 16.:lO, 18.30 i 20.30; W dni powszednie o i:odz .16~ 18 i ZO; 

W niedzielę i świQta o g od•. 14.RO, 16.30, IP.30 I 20.30 W niedzielę i świtta o rodz. U, 16, 18 i 20 

Dziś i d ni następnych ! Wielki film o wielkim lotniku 
Q1' LqNV LQTNIK„ (Walery Czkałow) 

R<>żyser: M. Kabtozow. - W rolach głównych: W. ,Biełokurow i K. Tarasowa. 

DO STOł.OWEK 3o !Ltrowe garnki amalio- ~i-ejszy:m unieważnia~ -- ~ - - -­
wane oraz mi.ski do jedzenia możpa ku- SKRADZIONO palcówkę na nazwisko Dut-
pić, Łódź Rzgowska 3. · · k:i-ewicza Franciszka, Cegielniana 25. 
KAUCZUK nilh.tralriy kupujemy .,Reklama" 
Łódź, Pkitrłtowak.a 1t6 (w podwórzu). 

-"-'----
OZD08Y CHOINKOWE, duży wybór - ce­
ny hur-t-owe, poleca „Rekł6JJla", Łódź, Piotr 
koVMlr.a l.r6 (w podwór.zu}. 
WYT\YóRNIA abaiżurów pot~ w n~o­
wo~ejsr:~ w:roraoh a•ba•żury po ce_ 

rn111111111!111111111111111111;mm1-1 Róine-11:11~11111111111m11111111 11111m 
SWIADKOWJE zajśoi.a 2.12 przy - rog.l"'"r.e: 
gl'onów - Piotrkowski1ej prosz-en i są o sko­
munikowanie się. Aleia I Maja 121. G'lbry 
s1ak. 

nach niskich. P~otrk·owska 82 w podwórz.u. UPRZEJMY Obywatelu, który p<zaz roz_ 
KLEJ do papeterii, hurt. sprzedam. Wiado targnienie zabrałeś dnia 7. 12. br. torebke 
mość: Biuro .,Reklama'' Pi·otlkowska '46. z dokumentami w sklepie Pi·otrkowska 33 
KUPiii piec aimerylcańsslki duży roZIIll1alI', iWi!tkowska, zwróć proszę dokumenty 

EJlllilllllll l lll lll illllllllll ! lliOll ll! ll l llll llll lllllllllllllłll l lllllnllllll l lllllilllllllllllllllllllllłllllllłlłllllllllllllOllllllllllllllllllllllllllllllllllllll!llllllllllllllłlllllłllłllllllllllllłllllUllllllllllllllllll!l!:. lub Gtalowy stałego n.aJe.n.i<a na koks i at.u i paaniąllkowe •irobiazgi za wyn.agrodz~-- - „. niem. D,,.skrecja zapewniona. I s I IĘ G R N I A ; l~i=:~~~ ~cz;~~. wiilk:a. WiadQmo~ć =~~m=ij =111m=1111ijc-=111111=-111111=-1111-a:okale 

~=-~~- Stanisł:::c~ ~~k:::~!::o,~6:, 1 u~i;;•;w1ska 128 -===;=- -~g~~o~_.!;.;;;;~t~;~~~-,:~~~ ;:r::L~rą~2::~;,r,.d~:
1

:;~·;;; 
~ dla dzieci, młodzieiy i starszych ' = na"Z·:;IS.kio K'UJS-OWskiei zam.. Piłsudskie_ , _A_"_.-----------~----

ODSTĄPI~, lo:kal z całkowiwm unądze­
"iilll1 11 111111111111 il llllllllll llllll llllllllllllllHllllllll~llllUlllllllllll!illlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllllllllUllllllllllfiHIUllllllllllllllllUlllllllF ZGUBIONO IJcairtę ewa'kurucyjną 4273/ I na ni.em. Piłsudskiego S3 ,,Bar Zachodni'•. 

lllllllllllllllllllllll!!llWfill!IIBl 

R ~KA W I C Z KI, skórzane w wielkim wyborze, męskie, damskie, 
Specjalne szoferskie zimowe i Jetnie 

H U R T - D E T A L H U R T - D E T A 'L 

biut'o sprzedaiy 
Qgrodowa 74 

1. ski. bław., Pio\rkowska 101, 
2. „ „ Legionów 5, 
3. „ Główna 7, 
lt. Gdańska 30, 1 

Powszechna Spółdzielnia Spożywców w Łodzi 

nrur:wieko Leitner Karolittty. ul. Staohina 28. ZAMIENiii 2 pokoje, kuchni~, śró:ł;nieście 
ZGUBIONO palcówtkę i kartę rej.es.tra- na inne dalS>ze tel. 169_17. 
<:y'jm\ z IUtV. - Ofltrowiiec na noa'ZW\i'9ko ------ --·-·---
Bł~k ~ywław. Ogroi;k>wa 3012. mij1m11m11 Zaofiarowanie pracy 1111111111111m 
Z<rUBIONO plllcó\Wę i logiitymaoję za. WYTWORNI.A Państwowego Mon-opoh1 Spi 
si~ową ·· wojskową na rui.zwi•sk:o Barto- rytusowego w ' Łodzi pos~kuje wykwali­
s:itewakiej Apolonii. f~owanych palaczy kotłowych z upraw-

ZGUBIONO pailcówkę, kartki żywnościo- niani.ami Stowarzy,szeni.a 'Dozoru z;otiów. 
we, leglt. Zw. Zaw. i leg>Hymację za•siiłko- Oferty należy składać w sekretariacie Wy-
wą wo~skową, Maijohrowskiej Ioreny, ul. twórni w godz. oci 8 - 12. Łódż u.I. RokL 
Helłll\y 12. dń~ka 26. · 

CENY OGJOSZER Drobne: za wyraz peUłQWJ: poza tebteni - 8 zł. b.ue ogłoneałlł u miłhMłl' - ~ aaza t&Btem: - d. "' :w: tetścle - zł. '21. - w, numerach Die-
CbJ&luyc:h l ~ - SO proebt e:lroieJ, 

.., D.-06083 

• 




